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ROK SZEŚĆDZIESIĄTY PIĄTY.
Ogłoszenia i prenumeratę przyjmuje kantor Kurjeia Ti arKawfkiego codziennie od godziny 8-ęj rano do 8-ej 

■wieczorem, w niedziele i święta ód godziny l(l-ej rano do 1-ej w południe.

Nr 191. Dnia 13 He

— Jutro o godzinie 10-ej zrana w kościele św. 
Franciszka Serafickiego (po-franciszkańskim) odpra- 
wioią będzie przed ołtarzem św. Antcniego ścienna 
wofywa, z wystawieniem N. Sakramentu w puszce 
i z procesja.
euanim. ------ '-----I-----------------------

zie nie zaskoczyło przedawnienie. Minister Goert> 
zbijał w swym następnym liście wywody ks. Cam. 
bridge, dowodząc, że według konstytucji regencja 
dopiero wówczas wchodzi w swoje prawa, gdy pra­
wowity następca tronu nie może objąć rządów; po­
nieważ zaś dopiero w rok po śmierci księcia nastą­
pi chwila, w której na mocy ustawy jego następca 
powinien bezzwłocznie zająć tron, przeto rząd brun- 
świcki nie poczuwa się do obowiązku uprzedzania 
wypadków i przedwczesnego rozstrzygania w tej 
sprawie. P. Goertz dodał w dalszym ciągu swego 
pisma, że nawet po upływie roku rząd brunświcki 
nie będzie mógł odpowiedzieć na odezwę księcia, 
gdyż dziedzictwo tronu nie jest wyłącznie sprawą 
krajową i nie może być załatwioną bdż porozumienia 
się z władzami cesarstwa. Ostatni list ks. Cambri­
dge do p. Goertza, stanowiący koniec całej kore­
spondencji, stwierdza ponownie jego prawo do re­
gencji, a ewentualnie do dziedzictwa tronu i mają­
tku zmarłego księcia. Powyższa korespondencja 
zasługuje z tego względu na uwagę, iż ks. Cambri­
dge, synowiec króla angielskiego Wilhelma IV, jest? 
stryjecznym bratem królowej Wiktorji. i

Książę Bismark przed wyjazdem do Warcie- 
na złożył następcy tronu przeszło dwugodzinną wi-' 
zytę w nowym jego pałacu poczdamskim. Długa ta' 
konferencja zwróciła uwagę kół politycznych. Przy­
puszczają, że chodziło tu o dokładne rozważenie do-, 
niosłości nowego wniosku pruskiego w radzie związ­
kowej, który wyklucza książąt cudzoziemskich od 
następstwa na tronach niemieckich. Wniosek ten 
ma rą oku zarówno platoniezne pretensje księcia 
Cambridge do rejencji, a ewentualnie objęcia rzą­
dów w Brunświku, jak również prawa księcia edym- 
burskiego do tronu kobursko-gotajskiego po bez­
dzietnym zgonie panującego księcia Ernesta.

Sprzeczne są dotąd informacje co do poglądów' 
nowe o gabinetu londyńskiego na opuszczenie lub 
zatrzymanie w rękach angielskich Dongoli. Z u- 
rzędowej korespondencji w przedmiocie ustąpienia 
wojsk angielskich z Dongoli wynika, że jen. Wolse­
ley na depeszę ministra wojny Smitha zdnia 26-go.

Wschód słońca o godzinie 3 minut 53
Zachód „ „ 8 „ 16.

Długość dnia godzin 16 minut 23. 
Ubyło „ „ 0 „ 20.

Imiona słowiańskie.—Dziś Radomiły, jutro Dobro- 
gosts.

Zgromadzenia: Sesja zgromadzenia tokarzy. (Sala 
magistratu—godzina 4 po południu.)

Wystawy: Wystawa projektów na pomnik Mickiewi­
cza. (Sala Resursy obywatelskiej—godzina od 10-ej ra­
no do 7-ej wieczorem.)

Koncerta: Koncert nadreńskiego Towarzystwa goli­
atów „Olk”. (Dolina Szwajcarska—godzina 7 wieczo­
rem.)

2'eatra: Teatr Letni (w ogrodzie Saskim): dziś 
„Carmen”; jutro „Hugonoei” (występ p. Kamińskie- 
go);—teatr Nowy (przy ulicy Królewskiej): dziś 
„Czartowska ławą”; jutro „Dwużeniec”. (Godzina 8 
wieczorem.)

2'eatra ogródkowe-. Teatr Nowy-Świat: dziś „Gieł­
da”; jutro „Giełda”. (Godzina 8-ma wieczorem).

Ogród zoologiczny, ulica Bagatela. Otwarty codzien­
nie od godziny 10-ej rano do wieczora.

Itaeglad polityczny.
Według berlińskich wykazów półurzędowych, 

liczba poddanych rosyjskich i austriackich narodo­
wości polskiej, zamieszkałych we wschodnich prowin­
cjach państwa pruskiego, a dotkniętych dekretem, 
wydalających ich po za granice Prus, wynosi około 
30,000. Dotąd wszelako część dopiero z tej liczby 
opuściła terytorjum pruskie; co do większej części 
toczą się jeszcze badania lub też danem zostało po­
zwolenie dłuższego pobytu, celem rozwikłania inte­
resów. Wielu wygnańców udało się dc Ameryki i 
zwajcarji.

Ogł oszenia.
Reklamy: za jedan wiers 

garmontowy albo jego miejsc, 
pierwszy raz 25 kop., za każd; 
następny raz 20 kop.

Nekrologia: za jeden wi rs 
15 kop.

Zwyczajne ogłoszenia: za je 
den wiersz petitowy albo jeg 
miejsce pierwszy, raz 10 kop., ka 
żdy następny raz 8 top.

Małe ogłoszenia: zajedenaw 
raz pierwszy raz 2 hop., ką.źd] 
następny raz l’/3 kep.

Ogłoszenia do Kurjera War 
szawskiego przyjmuje także Diun’ 
ogłoszeń Raiehmanai Frendlera 
ulica Senatorska 18._________

Piątek: Aleksego Wyznawey. 
Sobota: Szymona z Lipnicy i Kamili 
Niedziela: Wincentego A Paulo. 
Poniedziałek: Eljasza i Czesława.

Wschód księżyca o godzinie 3 minut 20 r. 
Zachód „ „ 7 „ 12 w.

Wysokość wody na rzece Wiśle ątóp 12 cali 0.
Dziś o godzinie A-ej po ) ołudidu ciepła 27° R.

Rocznie rs. 9, półrocznie rs. 4 
kop. 50, kwartalnie rs. 2 kop. 25 
miesięcznie kop. 73.

Źa odnoszenie do domu dopła­
ca się kop. 5.

Na prowincji i w Cesar­
stwie: koszta ]rzesyłki poczto­
wej podane są w nagłówku nu­
meru porannego.

Za granicą (z przesyłką je­
dnorazową) miesięcznie rs. 1 k. 50.

Oddzielna przedpłata na jedno 
tylko wydanie Kurjera przyjmo­
waną być nie może.

Numer pojedynczy wieczorny ----
kop. 5; poranny w dnie powsze- 
nle k. 3, w niedziele i święta k. 5._____

Dziś: Małgorzaty P. M.
Wtorek: Bonawentury Biskupa.
Środa: Rozesłanie Apost. i Henryka. 
Czwartek: N. M. P. Szkaplerznej.

Wychodzi i rozsyła się owa razy dziennie na Warszawę i na prewincję. W niedziele i święta 
uroczyste wychodzi tylko rano, w poniedziałki i dni poświąteczne tylko wieczorem.
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PANNA FELICJA.
POWIEŚĆ

PRZEZ

W a l e r J ę Blarrene,

(Dalszy ciąg.)
Pochwyciła rękę jego namiętnie, chciała coś po­

siedzieć i przez chwilę mocowała się sama z sobą, 
kkby wyrazy nie chciały jej przejść przez gardło.

— Ona żyć będzie.,, powiedz mi pan, że żyć 
, «ędzie ?...

Biedna matka nie błagała już o zdrowie dziecka, 
(piko o życie.

— Mam nadzieję—odparł Konrad.
Ale ona przerwała mu gorączkowo:
— Nadzieja!., co mi tam nadzieja, powiedz nan.
żyć będzie?.. ’

A widząc, że nie odpowiada wyraźnie, ciągnęła
ulej:

— Pan nie wiesz!., od pięciu lat żyłam życiem 
jgo dziecka, oddychałam jego tchnieniem. Zwię- 
łam, skóra mi przyschła do kości, włosy omal nie 
osiwiały, stałam się jako trawa ścięta, a wszystko 

•rzez nie!... przez nie zostałam samotną na święcie, 
o któżby ukochał je tak, jak ja kocham. Nie chcia- 
jtn mieć innej miłości, innych obowiązków.
Bezwiednie, w chwili głębokiego wzruszenia, wra­

potem znów lepiej i gorzej... na przemiany. Krewni 
na!egali i on nalegał także. Może i moje serce nale­
gało, ale jak spojrzałam na Resię, to niepodobna mi 
było dnia żadnego naznaczyć. Boja jej z rąk spu­
ścić nie mogłam, noc i dzień musiałam przy nie.', czu­
wać. Jak tu było brać obowiązki inne i myśleć o 
czem innem?... j

W miarę jak mówiła, Konrad słuchał jej z wzra- 
stającem zajęciem. Pilno mu było, a jednak stał 
wśród kuchenki z kapeluszem w ręku, zapominając, 
że na niego czekano.

— Więc pani zerwała? — wtrącił nieśmiało. \
Wstrząsnęła głową ruchem pełnym dumy i głębo­

kiego smutku.
— Albo ja wiem, kto z nas zerwał. Ja wiedzia-'

łam, co to jest dla mężczyzny cudze dziecko. Resia: 
stała pomiędzy nami. Więc kiedy raz ona bardzo' 
cierpiała, a on przyszedł i mówił mi o sobie, o we-; 
selu, nie powiedziałam nic, tylko przyniosłam 
wszystkie podarunki, jakie miałam od niego, złoty 
łańcuch, medaljon, brylantowe kolczyki, i nie nie: 
mówiąc, położyłam przed nim. A potem odwróciłam 
się do Resi i tuliłam ją do siebie, bo czułam, to mi 
łzy płynęły z oezów... (

— A on?... on przystał na to? — pytał coraz sil­
niej zainteresowany Konrad.

— On potrzebował żony, gospodyni w domu, po-  
mocy w interesie; musiał więc zrozumieć, że z tego 
nic nie będzie...

*1

Z Brurświku piszą pod d. 4 ym b. m. do National 
Zły. Z wiarogodnego źródła dowiadujemy sic, iż to­
czące się od dłuższego czasu układy pomiędzy oso­
bami mająeemi pretensje do spadku pieniężnego ] o 
księciu Wilhelmie brunświckim a księciem Kumler- 
landji i królem saskim zostały już ostatecznie i po­
myślnie doprowadzone do końca. Zeszłej środy od­
był się zjazd pełnomocników stron interesowanych, 
przyczem uregulowano w drodze polubownej kwe- 
stje sporne. Dr Windthorst zastępował przy tej 
sposobności ks. Kumberlandji, gdy natomiast radca 
sprawiedliwości Oehme z Lipska bronił sprawy kró­
la saskiego. Jako pełnomocnik czterech stron ro­
szczących pretensje do spadku, mianowicie księżnej 
Hohenzollern Sigmaringen, księżnej Hamilton, księ­
żnej Maksymiljanowej bawarskiej i księcia Aleksan­
dra heskiego występował radca sprawiedliwości Lo- 
tbeisen z Darmstadu.

Ugoda nastąpiła co do mającej się wypłacić bez­
zwłocznie kwoty ryczałtowej, w zamian za co stro­
ny oświadczyły, iż odstępują od procesu, nie będą 
starały się obalić testamentu ks. Wilhelma i uznają 
ks. Kumberlandji i króla saskiego za jedynych pra­
womocnych spadkobierców. Układ został natych­
miast podpisany przez pełnomocników, poczem wy­
mieniono dokumenta ratyfikacyjne. Wysokość su­
my wypłaconej stronom nie jest jeszcze dokładiie 
znaną, utrzymują jednak, iż każda z nich otrzyma­
ła przeszło miljon marek.

Braunschweiger Tageblatt zamieszcza obszerny 
wyciąg,ze znanej korespondencji między gabinetem 
brunświckim a ks. Cambridge, który jako krewny 
zmarłego księcia, wystąpił z pretensją do regencji 
w czasie bezkrólewia. Na pierwszy list księcia w 
tej sprawie odpowiedział minister Lruświcki p. 
Goertz, iż rząd nie może dać na razie stanowczej 
odpowiedzi, ponieważ oprócz konstytucji brunświ- 
ckiej, potrzeba w tym razie mieć rówieź na wzglę­
dzie ustawy cesarstwa. Na to odpisał ks. Cambri­
dge, że wobec prawdopodobnej zwłoki, której cała 
strawa może uledz, widzi się zniewolonym zastrzedz 
sobie prawa do r egencji, ażeby go w przeciwnym ra­

cała do biblijnych przenośni, stawała się wymowną.
— Uspokój się, pani—wyrzekł Konrad.
Wstrząsnęła głową z dziwnym uśmiechem.
— Ja się nie uspokoję, ja się uspokoić nie mogę, 

aż pan mi powiesz, że ona żyć będzie. Chociażby 
nawet pozostała jak teraz kaleką, byłem wiedziała, 
że jak powrócę do domu zmęczona, potyrana, osła­
bła, jak ten bocian, co lata od łąki od łąki, póki nie 
nałowi żab i jaszczurek pisklętom swoim, że wów­
czas zobaczę jej oczy, jak dwie gwiazdy błyszczące,
i że te biedne rączki wyciągną się ku mnie miłośnie. 
Niech się pan nie dziwi, ja jestem sama, sama, jak 
to drzewo przy drodze, co każdy potrąci... ona mi 
wszystkiem...

Gorące oczy Chai zachodziły łzami, gdy wyma­
wiała te słowa. Na matową jej płeć wystąpiły pło­
mienne rumieńce, lica obejmowała piękność dzi­
wna, przyćmiona codzienną troską.

On jej nie odpowiadał, bo i cóż miał odpowiadać? 
Stał zapatrzony w tę kobietę, na którą nie spojrzał 
nawet, gdy przyszła wezwać go do dziecka; ukazy­
wała mu się teraz w całym blasku wspaniałej pię­
kności, opromienionej uczuciem macierzyńskiem.

Chaja nie zwracała na to uwagi; mówiła, bo mó­
wić musiała, bo są chwile, w których pierś pęknie, 
jeśli nie wybuchnie łkaniem.

— Takie było moje życie—mówiła dalej.— Dzie­
ckiem wydali mnie za mąż... Bóg dał mi Resię i cały 
świat uśmiechnął mi się w jej oczach. Potem owdo­
wiałam, zostałam z nią bez majątku... sama. Byłam 
młoda, ludzie mnie chwalili. Krewni znów wyszu­
kali mi męża. On byłby myślał o mnie, pracował za 
innie. I moje serce lgnęło do niego. Miało być we­
sele. . Cóż?.. Resia zachorowała, chciałam czekać 
z weselem aż wyzdrowieje; potem było coraz gorzej, ,

— I ożenił się?...
— Dlaczegóż ożenić się nie miał?... Mężczyzna 

nie ma takiego serca, żeby ono zmienić się nie mo-; 
glo, a wreszcie u nas każdy się żeni...

Mówiła to z wielkim spokojem.
(Dalszy ciąg nastąpi,)
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zl m. odpowiedział, ii ponowne obsadzenie tej pro­
wincji byłoby trudnem. Równocześnie lord Wolse­
ley zaprotestował żywo przeciw opuszczeniu Don­
goli. Sądzi od, że anglięy nie mogą opuścić Egiptu 
prędzej, jak za lat kilka; mahdiego u granic Egiptu 
żadna siła powstrzymać nie zdoła; należy poszukać 
go w Chartumie i w tym celu jesienią nową przed­
sięwziąć wyprawę.

Komendant Dongoli, Buller, wyraził zdanie, że 
Dongoli nie można odzyskać bez przedsięwzięcia 
nowej formalnej wyprawy. Na to minister Smith 
oświadczył pod d. 2 b. m. w drodze telegraficznej, 
iż rząd po rozważeniu wszelkich okoliczności posta­
nowił nie odwoływać rozkazów udzielonych przez 
gabinet dawniejszy, równocześnie jednak zarządził 
dalszą budowę kolei żelaznej nad Nilem.

A więc Dongola c ddaną została na lup prorokasu- 
dańskiego!

Br. Z.

Lista zisugriód-
Według urzędowej i ostatecznej listy nagród, o- 

głoszonej przez komitet, otrzymali nagrody i odzna­
czenia następujący wystawcy:

Grupa I.
Medal złoty wielki: Towarzystwo warszawskiej 

fabryki stali na Nowej Pradze.
Medal złoty: Towarzystwo franeusko-włoskie, ko­

palń dąbrowskich w Dąbrowie górniczej.
Medale srebrne wielkie: Towarzystwo warszaw­

skie kopalń węgla zakładów hutniczych, Towa­
rzystwo akcyjne wyrobu żelaza i stali „Huta Ban­
kowa” w Dąbrowie górniczej, Towarzystwo górni­
cze „Hr. Renard” w Sielcach, F. Łapiński, właści­
ciel kopalni „Jan” w Dąbrowie górniczej.

Medale srebrne: Prywes Luxer, wł. walcowni i 
hamerni miedzi w Osinach, bracia Pusłowscy, wł. 
zakładów górniczo-hutniczych siarki w Czarko- 
wach.

Medale bronzowe: Francuskie metalurgiczne To­
warzystwo „Chlewiska”, A. Deiehsel, wł. fabryki 
lin drucianych w Sielcach.

Listy pochwalne: Andrzej Albrecht, Jan Karwa- 
ciński inżenierowie i Karol Schmidt urzędnik gór­
niczy, Juljau Strasburgier, dyrektor zakładów war. 
tow. kopalń węglowych.

Dyplom uznania: Wincenty Choroszewski, na­
czelnik zakładów górniczych rządowych w Króle­
stwie Polakiem.

Grupą IE. Machiny i przyrządy fabryczne.
Medale złote wielkie: Towarzystwo przemysłowe 

„Lilpop, Raui Loewenstein”, Saboltze, Rephan i sp., 
Borman, Szwede i Tarnier, Towarzystwo udziałowe 
fabryki machin i odlewów (dawniej K. Rudzki i 
sp.), Orthwein, Markowski i Karasiński.

Medale złote: Karol Posżepny, Rudnicki i Ku­
czyński, Adolf Troetzer, Cezary Śkoryna.

Medale srebrne wielkie: Towarzystwo zakładów 
metalowych „B. Hantke”, Berent, Adolph i Stop- 
czyk, bracia Maliszewscy, Oswald.Schneider z Ło­
dzi, Rudnicki i Kuczyński za fiiterprasę ulepszoną 
przez Kadzidlowakiego, Z. A. Szaniawski z Ze- 
grzyuka, T. K. Jakobsen.

Medale srebrne: J. K. Poznański z Łodzi za wy­
rób warsztatów tkackich, W. Fitzner i K. Gamper z 
Sosnowic, Józef Friedl, Jakób Fajans, Juljusz Sper­
ling, Ludwik Winkler, Ch. Zukerwąar i sp.

Medale bronzowe: Rehfeld i Dubeltowicz, Józef 
Milewski, T. K. Jakobsen.

Listy pochwalne'- Gerlach i sp., fabryka odlewów 
żelaznych i emałj cwanych w Porębie Mrzygłodz- 
kiej, fabryka pakunku amerykańskiego, Ambrożo- 
wiez, współpracownik firmy Orthwein, Markowski 
i Karasiński.

Dyplomy uznania: Stajnert i Jantzen. Marceli 
Trecheińsiiń

Machiny i narzędzia rolnicze.
Medale złote: Mieczysław Wolski i sp. z Lublina; 

Fiorjan Grabiński, wynalazca żniwiarki systemu 
rolkowego „Przodownica".

Medale srebrne: A. Skawiński z Radzymina, J. 
Ławieki; Rehfeld, Dtibeliewiez i sp., fabryka narzę­
dzi i cdlewów w Bliżynie.

Medale bronzowe: M. Sarną z Płocka, Rudnicki i 
Kuczyński z Pruszkowa, Fr. Radecki z Płońska i 
£Tj FS.

Listy pochwalne: Józef Sueheni z Gidel.
. Dyplomy uznania: „H. Cegielski, Trylski i sp.”; 
Zygmunt Ostrowski, Herman Goldenring, Wasilew­
ski i Pilawski, Alfred Grodzki.

Powozy i wozy.
Medal tłoiy wielki: Józef Rental.
Medale srebrne wielkie: Briibl, Towarzystwo Lil­

pop i Ran za po wózki.
MMale srebrne: Kopczyński z Lublina; Rejer z 

Lublina, Berger, Wertukisp,

Potwierdzenie medalu srebrnego: Geyer; Augusty­
nowicz i sp., fabryka szydlowiecka.

Listy pochwalne: Sommer z Warszawy, hr. Zamoy­
ski ordynat, Antoni Augustynowicz za pomysł mu­
try z pierścieniem do osi patentowanych .i kranc; 
Adolf Wejchert za wóz ulepszony.

Dwaj ostatni otrzymali nadto po rs. 50 każdy.
Grupa III. Wyroby rękodzielnicze i rzemieślnicze.
Oddział I. Wyroby jubilerskie, srebrne, platerowa­

ne, galwanoplastyczne, z bronzu. Zegarmistrzostwo. 
Odlewy rozmaite.

Medal złoty wielki: firma „Józef Fraget”.
Medale złote: firma braci Hęnnebergów, Otton Rei- 

sing.
Medale srebrne wielkie: Jan Łopieński, Aleksan­

der Patzer.
Medale srebrne: T. Gwiżdziński i sp., Antoni Zwo­

liński, Ferdynand Woroniecki, Edward Kaliciński, 
Markus Henig z Częstochowy.

Medale bronzowe:" 8. Handelsmann, L. Mttnchhei- 
mar, R. Kropiwnieki.

Listy pochwalne: K. Dutkiewicz, J. Skibiński i sp., 
współpracownicy firmy ^Norblin i braeia Buch”: Ta­
deusz Bother i Jan Sommer, firmy „Juljusz Fraget”: 
Zdzisław Kossobudzki, Karol Niewiedzielski i Wi­
told Krzyżewski,

Oddział 2. Wyroby ślusarskie, kowalskie, nożo­
wnicze, blacharskie, z drutu, z miedzi, stali i t. p. 
Lampiarstwo.

Medale złote: Wojciech Bieńkowski, Jan Serkow- 
ski, Henryk B łczykiewioz (dawniej Robert Bathe), 
Feliks Droździck’.

Medale srebrne wielkie: Wład. Gostyński i sp., To­
warzystwo fabryki „Wulkan”, H. Zieleziński, Fer­
dynand Kuliński.

Medale srebrne: Józef Przewóski, Karol Jung, fa­
bryka warszawska blachy białej i opakowań blasza­
nych, Jacenty Jodłowski, Roman Szewczykowski, 
bracia Frumkinowie, Karol Albrecht, Franciszek 
Kopić, Henryk Stypułkowski i Szwambanm,

Medale bronzowe: M. Loretz, spółka zjednoczonych 
ślusarzy warszawskich, Edward Ztlrn, Simons i sp., 
Izydor Silberman, Andrzej Beidel, Józef Kuchta. 
Wilhelm Hesse z Lublina, Karol Poszepny, Maurycy 
Erlich, Ryszard Chapman.

Listy pochwalne: Edmund Chrzanowski, A, Wnc- 
rowski, Walerjan Wojnicki, Weber i sp., A. Krzy- 
kowski i E, Hildebrandt,, braeia Bernsteinowie z Os­
trołęki, Karol Muller, Stefan Rychlicki z Lublina, 
J. Neufeld.

Oddział 3. Broń myśliwska. Platnerstwo.
Medal złoty: C. J. Bekker.
AfeduZe srebrne: Joljan Sztapf, Robert Ziegler, 

bracia Buczkowscy z Lublina za maszyny do szycia.
Listy pochwalne: Bracia Boczkowsey za zamki 

lankastrówek, Juljan Klingholz za wyroby rymar­
skie dla myśliwych.

Oddział 4. Stolarstwo. Tapicerstwo. Szmukler- 
stwo. Tokarstwo. Bednarstwo. Kołodziejstwo.

Medal złoty: Towarzystwo akcyjne „Wojciechów” 
z lubelskiego.

Medale srebrne wielkie: K. Szokalski, Żarski i 
sp.; Żarski i Ulrich.

Medale srebrne: Tomasz Otwinowski, Gabrjel Wa- 
liszewski, S. Uusfeld, firma „Leopold, F. Trotsehel.

Potwierdzenie medalu srebrnego: osady rolne w 
Studzieńeu.

Medale bronzowe: bracia Piętnikowio, bracia Zwa- 
jerowie, Władysław Garbiński, Władysław Ró­
życki, Antoni Wąsowicz, Adolf Frycz z Lublina, 
Kazimierz Matulewicz.

1'sty pochwalne: Wilhelm Thiede z Łodzi, Ferdy­
nand Kislat, Tomasz Damięcki, Jan Barie, Leopold 
Barszczewski z Lublina, Michał Dawid z Lublina, 
S. Talaezyński z Lublina.

Dyplom uznania: Spółka zjednoczonych stolarzy 
warszawskich.

Oddział 5. Gotowe ubrania, hafty, koronki, kwia­
ty sztuczne.

Medal złoty: Reineks i Weigt.
Medale srebrne wielkie: Helena Gabrjel, Antonina 

Szytukiewiezows, Edward Loth za kapelusze i ten­
że za wprowadzenie do kraju wyrobu sztucznych 
kwiatów i okazy, Wanda Siwińska.

Medale srebrne: Robart i B. Plichta, Ksawery 
Głodziński, A. Eger.

Medale bronzowe: Ksawera Chlebowska, Juljusz 
Panzer z Łodzi, Władysław Strakacz, Julja Ringo­
wa, Szkolą krawiecka, Wacław Truchliński, A. Woj­
ciechowski.

Listy pochwalne: August Bauer, Bronisława Pio- 
dowska, Władysław Siwecki z Lublina, Damazy 
Rożecki z Lublina, Marja Chmielowska z Lublina, 
Stanisław Siwecki z Lublina, Marja i Antonina Pa­
pieskie z Lublina, Janina Koperska z Puław, S. 
Staczyńska z Lublina, Ca. Salzwasser.

Dyplom uznania: Józefa Swinarska.
Oddział 6 ty. Wyroby z kości, rogu, włosów, szcze­

ciny, gutaperki, kauczuku, nieprzemakalne ceraty? 
Introligatorstwo,

Medal złoty wielki Aleksander Feist.
Medal z^ty: Fabryka warszawska wyrobów rogo­

wych.
Medal srebrny: Jan Stanisław Grossman z Często­

chowy.
Medale bronzowe: Wilhelm Kreusch, Bernard 

Grosśgliick, Karol Plagę:
Listy pochwalne: Z. Suchowiecki i Sp., Stanisław 

Naimski, Karol Henseler z Łodzi, współpracownicy 
fabryki A. Feista: Karol Kleiber, Józef Zeryngier, 
Józef Koczalski.

. Dyplom zasługi: Aleksander Feist za gorliwe o- 
piekcwanie się losem robotników.

Oddział 7 my. Wyroby ze skróry. Kuśnierstwo.
Medal srebrny wielki: Maksymiljan Lietz.
Medale srebrne: Jan Ziemski i Śp., A. Lotenberg, 

P. Starkman, F. Brandsteter i J. Blumberg, Stani­
sław Blechschmidt, Władysław Jurczykowski.

Medale bronzowe: ¥vracław Malinowski, Jan Chru­
ściński z Lublina, Adam Sass z Lublina, Anna Mi­
sze w ska z Lublina.

List pochwvlny hr. Radecki z Lublina.
Grupa IV. Przemysł fabryczny tkacki.
Medale złote wielkie wraz z uznaniem ze strony 

komitetu wystawy: Towarzystwo akcyjne zakładów 
bawełnianych Karola Scheibiera w Łodzi, Hielle i 
Diettrich z Żyrardowa.

Medale złote: J. K, Poznański z Łodzi, Towarzy­
stwo akcyjne wyrobów bawełnianych w Zawierciu, 
Ludwik Meyer z Łodzi, braeia Repphan z Kalisza,

Medale srebrne wielkie: Antoni Szydłowski z 
Werbkowic; A. 0. Borst ze Zgierza.

-MettaZe sreórae: jjdmund Knothe z Tomaszowa; 
Herzfeld i Baender, Edward Milek, F. Klingslaud i 
B. B ttenberg.

Medale aronzowe: Jakób Halpern z Tomaszowa; 
Karol Knothe z Tomaszowa, Paweł Knothe z Toma­
szowa. M. Ą. Wiener z Łodzi, Paweł Goldmana, N. 
Sarnowićzową, Kazimiera Fijałkowska, R.Schmidt, 
K. Kiotrowslii z Lublina, Wojciechowski z Lublina, 
Juljąń Pantzer z Łodzi, Juljan Berg.

Listy pochwalne: Roland z Tomaszowa, Karol 
Kretsebnmr, Felicja Starostowa, Edward Domiek i 
Włocławka,

Dyplom uznania: R, Szmidt.
Grupa V. Wyroby przemysłu chemiczno-fabry* 

czm-go.
Oddział I. Wyrób cukru, spirytusu, wódek, piwa, 

krochmalu i syropu.
Medale złote wielkie: Cukrownia „Józefów", Teo­

dor Rzętkowski z Jsziorkowa w łomżyńskiem, Her­
man Jung, W. Kijok i sp.

Potwierdzenie metalu złotego: Fr. Lutosławski 
z Drozdowa w łomżyńskiem.

Medale złote: Aleksander Karszo-Siedlewski (da­
wniej K. Schneider), bracia Frickowie z Lublina, 
Aleksander Lentzki, Ludwik Sztumpf z Kielc, Karol 
Machiejd.

MeclaZs srebrne wielkie: Towarzystwo warszaw­
skie fabryk cukru, Towarzystwo akcyjne cukrowni 
Sanniki, M. Wiesel,Felicjan Jankowski, Haberbusch 
i Schille,.Edward Reyeh,

Medale srebrne: Fabryka krochmalu „Ksawera", 
bracia Piaseccy z Popkowie w lubelskiem, S. Bejn 
z Sienni, w brzezińsiśiem, K. R. Veiter z Lublina za 
wódki i spirytusy, Antoni Bocniseb, Zygmunt Boe- 
nisch; Hipolit Kamiński z Wilanowa, C. A. Schacht, 
Władysław Krauze z Radzikowa w gubernji war­
szawskiej.

Medale bronzowe: Fabryka cukru „Ciechanów", 
Stanislaw Starczewski z Dobięcina w brzezińskiem, 
Muszkat i Torończyk, Adam Mokiejewski, N. Lotto 
i Rjsengarłeu, Leopold Przedpełski, K. R. Vetter 
z Lublina zą piwo.

Listy pochwalne: Karol hr. Zamoyski ze Starej wsi 
w gub. warszawskiej Henryk Bańkowski.

Oddział 2. Garbarstwo i jego wyroby.
Medale srebrne wielkie: Stanisław Frohlich, Wa­

cław Piskorski, Władysław Szwede za wyrób kleju,
Medale bronzowe: Bracia Krauzowie, Wegner i 

Pankowski.
List pochwalny: Karol Kleinert z Sielc pod War­

szawą.
0ddział3. Papiernictwo, obicia, tektura itp.
Medal zloty wielki: Towarzystwo papierni „So- 

czewka".
Medal złoty: Towarzystwo akcyjne papierni „Mir­

ków1'.
Medal srebrny wielki: J, Franaszek.
Lisi pochwalny: Bracia Chrzanowscy,
Cddział 4. Szkło, fajans, porcelana, majoliki.
Medal złoty: S. Reich i sp. z Zawiercia.
Medal srebrny wielki: Fabryka majolik w Niebo­

rowie.
Medale bronzowe: Z. Lautenbach z Klonowa W



kaliskiem, Izydor Silberherg, Jan Silberherg, St. 
Kanfińiki.

List pochwalny: Teichfeld i AsterbluthJ a Włocła­
wka.

Oddział V.
Dyplom zasługi: L. Spiess i syn za fabrykację 

sztucznych nawozów.
Medale złote wielkie: Jan Koch i syn. Kijowski, 

Scholtz i spółka.
Medale złote: L. Spiess i syn w Tarchominie, za 

racjonalną przeróbkę kości, fabrykację nawozów 
chemicznych, Emil Werner za ultramarinę, farby mi­
neralne i kwas octowy.

Medale srebrne wielkie: W. Karpiński i W. Lep- 
pert za lakiery, pokosty i farby drukarskie, Reicher 
Kernfcaum i Oppenheim w Sosnowcu za pierwszą w 
kraju fabrykę cerezyny i parafiny i racjonalną pro­
dukcję.

Medale srebrne: Fabryka ekstrakcyjna na Szmu- 
lowiźnie, fabryka smarów Tułodzieckiego i Olcho- 
wieża, W. Karpiński za wody mineralne, L. Dąbrow­
ski za kapsułki żelatynowe, fabryka cerezyny pod 
firmą Gartenberg, Lauterbach, Goldhammer i Wa­
gner w Strzemieszycach, olejarnia parowa Strahla 
i Krinsa w Małobędzinie, W. Żołnowski za szuwaks 
i atrament, Jan Sejdlitz za produkcję szuwaksu.

Medale bronzowe: Lewandowski i spółka za wody 
gazowe i owocowe, Feliks Solecki i spółki za ka- 
szetki i opłatki apteczne, Jan Wróblewski za wosk, 
J. Kadis&hn za atrament i laki, Józef Trąbczyński 
w Winiarach za ekstrakt słodowy, Edward Eichler 
w Międzyrzecu za wodę kolońską, Aleksander Ra­
kowski w Zawichoście za wyroby apteczne i wodę 
leśną, M. Leszczyński i K. Moryc za atramenty i po- 
madki do czyszczenia metali, Jułjau Berg za ule­
pszone malowidła.

Listy pochwalne: Józef Antosiewicz za masę do 
czyszczenia metali, August Scholtz w Lublinie za 
przerób wosku, S. Gliński za szuwaks glicerynowy, 
Towarzystwo udziałowe kopalni nafty krajowej w 
Wójczy zaiierwsze usiłowania dobywania nafty 
krajowej, Wincenty Kasprzycki, dyrektor fabryki 
L. Spiessa i syna.

Grupa VI.
Dział spożywczy.
Medale złote: Zakłady przemysłowo * * zbożowe 

Stanisława Kropiwńickiegoza mąkę, krupiarnia pa­
rowa J. Bekęrmana w Firleju za kaszę, L. Krży- 
muski (parowa fabryka makaronów) za maka­
rony.

sc Petersburskija wiedomosti, pisząe o delegowa 
niu urzędników petersburskiegp Banku państwa 
dla przyjęcia akt Banku polskiego, piszą, że zarzą­
dzającym warszawskim kantorem banku państwa 
ma podobno być mianowany baron.Driesśn. Zarządza 
iący oddziałem polskim w kancelarji kredytowej p. 
Łukowski mianowany zostaje drugim pomocnikiem 
zarządzającego bankiem państwa.

=c Dcm przy plaeu Wareckim, zapisany na rzecz 
inStytilcyj dobroczynnych przez małżonków Nęubau- 
rów i z r. b. przechodzący w zawiadywanie tychże 
instytucyj, administrowany będzie kolejno po trzy 
lata przez warszawskie towarzystwo dobroczynności 
i przez kolegjum kościelne gminy ewangelicko-augs­
burskiej. Na pierwszy okres trzechletni admini­
stratorem z ramienia Towarzystwa dobroczynności 
ustanowiony został p. Symean Werner, wice-prezes 
Wydziału ekonomiczno-administracyjnego tegoż To­
warzystwa,

— Zapis uczniów do szkoły realnej prywatnęj p. 
Djcksteina odbywa się codziennie w ksncelarji 
szkoły w godzinach od 11 do 1-ej w południe.

= W dniu wczorajszym, jako w oznaczonym ter 
minie, wystawa obrazów Lessera w resursie obywa­
telskiej została zamkniętą.

== 1 literatury.
* Tygodnik {Ilustrowany w numerze wczorajszym 

rozpoczął diuk najnowszej, tylko co ukończonej ko 
medji Kazimierza Zalewskiego p. n. „Lis w kurni 
ku“.

Oprócz tego Tygodnik drukuje od początku bieżą­
cego półrocza powieść historyczno-obyczajoWą p. n. 
„Anna", pióra p, J. E. Wojciechowskiego, autora 
„Sądu polubownego”, oraz pamiętnik p. n. „Miłość 
poety", spisany podług opowiadań osób współcze­
snych przez Aera, a kreślący najrióliawsze chwile 
z życia i stosunków autora „Balladyny", tudzież 
studjum dra Teofiia Ziemby p. n. „Mickiewicz w o- 
statnim okresie swego życia".

W części iihislracyjnej numer wczorajszy zawiera: 
portret Moniuszki, kreślony przez Andriollego, z o- 
kołiczności 300-go przedstawienia „Haiki”; portret 
dra Hfnryka Szopcwicza, lekarza i muzyka, twórcy 
mazurków, które dawniej, a i teraz jeszcze w okoli 
each rodzinnych autora cieszą się wielką popularno­
ścią; wreszcie rysunek oryginalny Broehockiego, 
mający za przedmiot zagrodę wiejską na Podolu, a 
nakóniec rycinę, przedstawiającą pomnik św. Woj- 
ciecba pod wsią Tejkutami nad brzegiem morza Bał­
tyckiego.

* W ostatnim nrze krakowskiego Przegłąd.w: lite 
racko artystycznego żnaiduje się ciekawa wiadomość 
o nieznanych poezjach St. Gorczyńskiego, dokończe­
nie ważnego „Albumu** J. J. Kraszewskiego i począ­
tek nowelli Gawalewicza: siej"®

Potwierdzenie medalu złotego: dr Br. IŁ Lesser 
za tefehnikę mleczarską.

Medale srebrne wielkie: Bekerman w Firleju za 
mąkę, Stanisław Krópiwnicki i sp. za pieczywo, 
Leopold Fruchtman (,,Imperial”) za fabrykację 
cygar.

Medale srebrne: Teofil Pieniążek z Łagowa za 
bryndzę, Aleksander Wolski z Ostrołęki za sery, 
Stefan Zabiełło z Opola za sery szwajcarskie, Wła­
dysław Małkowski z Trąbek za masło śmietanko­
we, Konstanty Śiiwowski ze Ssordjowa za masło 
śmietankowe, Izabella Bykowa z Prażmowa za ma­
sło, pierwsza parowa warszawska fabryka musztar­
dy Arthura i sp. za wyrób musztardy, Jan Wróblew­
ski za pierniki, Józef Zawistowski za wyroby cu­
kiernicze, P. Eckeyt za ocet, J. Sztengel za bisz­
kopty, Lucyna Ćwierezakiewiczowa za rozprze­
strzenianie wiadomości gospodarskich, Zygmunt 
Goldsztanb za cygara, F. Bbhm i sp. za cykorję, 
firma P. Muszkat i Torończyk za cykorję, Mosakow­
ski i Goldberg za cykorję.

Medale bronzowe: Konstanty Muszyński z Metel 
za kaszę perłową, Wiktor Sobolewski z Zalesia za 
sery, Tymoteusz Łuniewski z Korytnicy za ser roni 
kierówski, Bernard hr. Plater z Ostrcmęczyna za ser 
holenderski, Władysław Czerski z Łojek za sery, 
Kazimierz hr. Starzeński z Nowodworów za masło, 
parowa fabryka musztardy A. Schweitzera, Michał 
Wysocki za miód, firma „Pluton” S. Tarasiewicza 
za cykorję figową, Henryk Lipski z Włocławka za 
cykorję, Maurycy Kapłan za cykorję, Emanuel Eh- 
renfried za cygara, Klaudja Sygalina za kefir.

Listy pochwalne: G. Eisennian za kasze, Włady­
sław Łoziński z Czernik za masło śmietankowe, 
Młktor Sobolewski z Zalesia za masło kuchenne, 
Władysław Czerski z Łojek za masło solone, Albert 
Glaser za musztardę, fabryka palenia Ławy „Plu­
ton" S. Tarasiewicza za palenie kawy.

Nagroda pieniężna rs. 50: Bielińska, zarządza ją­
ca serownią Wł. Sobolewskiego.

(D. c. n.)

Z placu wystawy.
W ostatnim dniu wystawy pub icznośó dopisała 

najzupełniej.
Liczą do 35,000 sprzeoanych biletów.

Nadto w trybunach i miejscach stojąeyen, owcziei- 
nie płatnych, zasiadła znaczna liczba osób.

"Wczorajsza zabawa rozpoczętą została wypuszcze­
niem balonu.

Następnie do wyścigu płaskiego (handicap) dla 
koni nietrenowanycb, trzy razy wkoło stanęli u Star­
tu pp. Krauze i Komierowski.

Po przybyciu do mety w tymże porządku, pierw­
szy otrzymał uzdeczkę, drugi czaprak.

W gonitwie na welonyredach 3 razy wkoło jeździ­
li pp. Dokżal i baron Jomini.

Pierwszy, jako zwycięzca, otrzymał złoty pierścień 
z turkusem.

Do wyścigu amatorskiego kłusem, 5 razy wkoło, 
stanęli pp. br. Scypio, Komierowski i Kremky.

Zwyciężył p. S., otrzymując... oklaski.
Szybkobiegacze Śzelągowśki i Pilon przybyli do 

mety niemal jednocześnie, jak zresztą przystało na 
„specjalistów".

Ubiegali się o... gotówkę.
W wyścigu steeple chase z 14-ma przeszkodami, 

p. Komierowski zwyciężył p. Krauzego, którego koń 
ominął jedną przeszkodę.

Medal złoty pamiątkowy był nagrodą.
W gonitwie na welocypedacb 6 razy wkoło zwy­

ciężył p. Stażewski, z którym ubiegał się p. Dutkie­
wicz Oraz amator bezimienny.

Nagrodę udzielono w przedmiocie.
Słonie, jak zwykle, zamknęły widowisk^

Całe popołudniu wczoraj odbywały się na wysta­
wie próby z aiitiflogetonem, czyli aparatem do sy­
gnalizowania i gaszenia pożarów, na zasadzie ele­
ktryczności opartym.

Próby te ściągały mnóstwo ciekawych, co jest do­
wodem, że na wszelkich wystawach zawsze najwięcej 
zajmie widzów-profanów wszystko co krzyczy i ru­
sza się.

Rezultaty Okazały się bardzo świetne.
W parę sekund po zapaleniu, w zamkniętym kio­

sku p. Stypułkowskiego pęczka słomy podniesienie 
raptowne temperatury wywoływało działanie prądu 
elektrycznego, który otwiera automatycznie kran 
wodociągowy i jednocześnie sygnalizuje o niebez­
pieczeństwie.

Przyrząd ten jest wynalazku p. Stanisława Ziem­
bińskiego, dyrektora akademji teelr. icznej w Kra­
kowie i był już przedstawiany i wyróżniany na wy­
stawach W' Berlinie i Wiedniu w roku 1883 im i w 
Beyer w 1884-ym.

Należy oddać sprawiedliwą pochwałę wystawcom, 
którzy w dhiu wczorajszym przyczynili się do uroz­
maicenia wystawy.

Machiny parowe były w ruchu, z nastąpieniem 
zaś zmroku Towarzystwo gazowe zapaliło piękne 
okolicznościowe transparenty.

Wczoraj też dwie sierotki z ochrony Towarzystwa 
dobroczynności dopełniły ciągnienia akcyj rublo­
wych spółki udziałowej dla drobnego przemysłu.

Ciągnienie odbywało się w obecności członków 
spółki udziałowej pp. Wiktora Magnusa, Aleksandra 
Makowieckiego i Edmunda Diehla.
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1050 — 1057— 1060—1108 — 1109— 1110— 1120 
1127 — 1128 — 1130 — 1140 —1142 — 1150 
1152— U 65— 1166 - 1171 - 1181—1183-1184 
1199 -1201- 1208—1217 — 1224- 1228 —1229 
1232— 1243— 1245—1246— 1254 — 1259—1263 
1264—1274—1283- 1285 —1287—1288 — 1299 
(300- 1307- 1312— 1313- 1315 — 1316—1323 
1326-1327-1329— 1331- 1345 — 1346 — 1347 
1360— 1363— 1398— (405-1406— 1415 — 1418 
1426—1431— 1441— 1443— 1444 — 1447—1454 
1467— 1475— 1486— 1493— 1500 —1503—1501 
1508—1511 - 1512— 1606— 1607—1615 — 1702 
1707 — 1723—1724— 1729— 1730— 1733— 1735 

I 1737- 1744- 1746 -1752— 1765— 1768— 1775 

1778 — irfft- 1792— 1793— 1795-1799— 5806 
1811—1822—1824— 1826 — 1830— 1831 — 1833 
1889— 1841— 1847— 1856—1857 — 1866— 1867 
1873— 1875— 1880—188B— 1887— 1890 — 1893 
1896 — 1901 — 1907— 1910— 1916—1917— 3 919 
1924—1926— 1929 — 1932— 1933— 1936— 1947 
1961— 1963— 1964 — 1965— 1969—1974— 1977 
1978—i 1986.

Ogółem rozlosowano pomiędzy uczestników spół­
ki udziałowej 312 najrozmaitszych przedmiotów, 
które wygrywający odbierać mogą w pawilonie dro­
bnego przemysłu na placu wystawy codziennie, aż 
do środy wieczorem, od godziny 9-ej do 12 ęj rano i 
od 4-ej do 8-ej wieczorem.

Wejście na plac wystawy od strony szpitala ujaz­
dowskiego.

• •••••••
Po godzinie dziewiątej wieczorem komitet zawia­

domił wystawców, iż mogą przystąpić do usuwania 
okazów.

Czynność tę rozpoczęto w dniu dzisiejszym srana.
Na placu panuje gwar i chrzęst odrywanych ma- 

teryj i desek...
Tysiąc robotników pakuje i wywozi wystawione 

przedmioty.
Niektórzy najbardziej energiczni posunęli się r ż 

do całkowitego rozebrania budowli.
Wystawa, przed chwilą pełna życia i wrzawy, 

obecnie przedstawia już smutną ruinę.
Do wieczora ruinaoja będzie zupełną.

W Alei Ujazdowskiej ruch wozowy niezwykły. 
Ciągną wozy ładowane wystawowemi okazami.
Jest to wcale nowy widok olbrzymiej przepro­

wadzki...

Wszelkie sprawy protestacyjne z chwilą zamknie-, 
cia wystawy upadują.

Komitet przenosi się na Krakowskie-Przedmieścic,

I&IABQMQSC1 BifcZACE,



* Teodor Tomasz Jeż napisał nową powieść oby­
czajową pt. „Z chłopskiej sfery”, której druk roz­
poczęło w ostatnim numerze swoim Echo.

* Ż Krakowa donoszą nam, że w tamtejszych 
sferach literackich żywe zajęcie wzbudziła powieść 
p. Wandy z Dowgiałlów Trżcińsfciej p. t. „Jurek*.

Ma to być utwór niepospolitego pióra.
s= Z teatru i muzyki.
* W teatrze Letnim dzisiaj po raz 68-my „Carmen” 

Bizeta z panną Hermanów ną i p. Myszugą.
* Jutro czwarty występ gościnny p. Mieczysława 

Katuińskiego w roli Raula w „Hugonotach”.
* W teatrze Nowym dzisiaj „Czartowska ława”, 

jutro „Dwużeniec”.
* W teatrze nowym odbywają się codziennie pró­

by z „Surduta i siermięgi® Gutowskiego; sztuka 
graną będzie w drugiej połowie przyszłego tygo­
dnia. , , . , .

* Echo donosi, że Bianca Bianchi, słynna kolora­
turowa śpiewaczka nadwornej opery wiedeńskiej, 
zaproponowała dyrekcji teatrów warszawskich wy­
stępy gościnne w sierpniu lub wrześniu.

Artystka żąda 1,500 fr. za wieczór.
= Ze sportu.
W pięciu gonitwach czwartkowych w Moskwie 

przyjmowały udział konie z Królestwa i we wszys­
tkich wyszły zwycięsko.

„Derby”, wielka nagroda stad rządowych, 
powołała do startu siedm koni, w liczbie których 
były: „Highland” pod Wicksem i „Mag” pod Tomp- 
sonem.

„Chrobry” p. Dorożyńskiego z biegu wycofanym 
został.

U słupa zawiązała się walka pomiędzy „Highlan- 
dem” i „Kiń-Grustem” Ilienki, w której gniadosz 
hr. Ł. Krasińskiego zwyciężył tylko o głowę, prze­
bywszy 2 wiorsty i 53 sążni w 2 minuty i se­
kund 47.

„Gram” p. L. Kronenberga, dotychczas zwycięża­
ny, zatryumfował w nagrodzie „zachęty”, biorąc 
premjum rs. 625.

Jeźdźcami w gonitwie tej byli krajowcy, i zwy. 
cięzcę dosiadał Żurkin, który pojechał bardzo do­
brze i ściśle trzymając się instrukcji wydanej przez 
p. St. Wołowskiego, dopiero w ostatniej chwili wy­
sunął się naprzód; 2 wiorsty 100 sążni w minut 2 
sekund 48.

„Mocarz” Aug. hr. Potockiego w gonitwie tej po­
został bez miejsca.

W handicapie bieg lVa wiorsty zwyciężyła po­
wtórnie z największą łatwością „Tweed” p. L. Kro­
nenberga, dosiadana przez Page’a w 1 minutę 50 se­
kund; „Lord Wilhelm” p. Dorożyńskiego i „Mete­
or” Aug. hr. Potockiego przybyły bez nagrody.

Handicaperzy rosyjscy obarczają konie tutejsze 
ogromną wagą i „Tweed" niosła tym razem aż 
4 pudy 28 funtów.

W gonitwie dla panów „Iskra” hr. Aug. Potockie­
go, jeżdżona przez p. Lankau, otrzymała pierwszą 
nagrodę rs. 198, zwyciężywszy o szyję.

„Kitchen Maid” p. A. Wotowskiego wygrała dru­
gą nagrodę „sprzedażną” rs. 480.

Jadący na niej Page wyprzedził u słupa towa­
rzyszów o 7 długości.

W steeple chase „Awliar” rotm, Curikowa był o- 
statnim.

Telegram dzisiejszy również notnje cztery zwy­
cięstwa stajen z Królestwa, odniesione w dniu wczo­
rajszym.

Nagrodę trzechgórną rs. 2,000 i hodowcy rs. 
5C0 oaks dla klaczy trzyletnich łatwo wygrała 
„Princesse” p. L. Kronenberga; nagrodę imienia p. 
Grunwald rs. 2,000, bieg wiorst 4, otrzymała „Fine- 
Moucbe” p. L. Grabowskiego a „Francesca” hr. L. 
Krasińskiego nagrodę imienia ks. Dołgorukowa rs. 
1,000, puhar i medal.

W gonitwie dla panów „Iskra” Aug. hr. Potockie­
go odniosła powtórne zwycięstwo.

„Armagnac” p. A. Wotowskiego był w handicapie 
trzecim, również „Zieleniew” p. W. Wodzińskiego w 
hurdle race.

—: Przewodnik kolejowy.
Pp. Walter i Szerszeniewski, wydawcy „Przewo­

dnika dla podróżujących kolejami”, który mówiąc 
nawiasem już jest bliskim wyczerpania, zrobili od­
powiednie kroki, celem uzyskania koncesji na dal­
sze wydawanie „Przewodnika”.

W kwestii tej odnieśli się do Petersburga.
„Przewodnik* ukazywać się będzie porjodycznie 

dwa razy do roku.
Następny więc zeszyt wyjdzie dnia 13-go listopa­

da r. b/, cd której to daty obowiązywać zacznie zi­
mowy rozkład pociągów.

„Przewodnik”, oprócz informacyj, mieścić będzie 
części humorystyczną i beiletrystyczną.

— Egzamina telegraficzne.
W dniu dzisiejszym rozpoczęto ęgzamina uczniów 

szkoły telegraficznej, istniejącej przy zarządzie ko­
lei nadwiślańskiej.

Stający do egzaminu odbyli trzymiesięczny kurs 
przygotowawczy, dający prawo ubiegani# 
sadę telegrafisty. . o-J i ...

W egzaminowaniu przyjmują udział dyrektor ko­
lei, naczelnik telegrafu, wydziału mechanicznego 
oraz mechanicy telegraficzni.

= Wisła.
Niepokój, jaki w pierwszych chwilach przyboru 

obudzala kapryśna Wisła, powoli się ucisza.
Nadzwyczaj szybki w pierwszych chwilach przy­

rost wody powtreszę począł się zwalniać.
Już dziś od godziny wpół do pierwszej w nocy do 

ósmej rano przybyło zaledwie sześć cali.
Od rana wprawdzie przybór leszcze nie ustał, ale 

jest już tak mało znaczny r tak powolny, że lada 
chwila Wisła, według technicznego wyrażenia, „sta­
nie w mierze”.

Wszelkie zatem obawy wylewu są, jak się okazu- ■ 
je bezzasadne.

= Nadużycia kolektorów.
Jak zwykle na początku każdego półrocza, poja­

wiają się i teraz skargi na kolektorów loteryjnych, 
którzy bilety do klas pierwszych zachowują dla sie­
bie, a następnie sprzedają dopiero do klasy piątej, 
przyczem naturalnie wygrana, jeżeli jaka padnie w 
pierwszych klasach, stanowi czysty zysk kolektora, 
osiągnięty bez żadnego ryzyka.

Pisaliśmy już dawniej, że na to krzyczące nadu­
życie nie ma innego środka prócz pewnej modyfika­
cji przepisów loteryjnych, a mianowicie postanowie­
nia, że gracze, którzy nie grali w pierwszych kla­
sach, nie są obowiązani do zwracania kolektorom 
całkowitej stawki za te klasy, tylko winni opłacać 
jej część stosunkową do szansy wygranej.

Gdyby przepisy w ten sposób zmodyfikowane zo­
stały. nadużycia kolektorskie musiałyby ustać na­
tychmiast, inaczej wśielkie środki represyjne ani 
kontrole nic nie pomogą, bo wszelki inny przepis 
ścieśniający dowolność kolektorską będzie łatwym 
do obejścia.
= Wyrąbywanie kasztanów.
W alei Ujazdowskiej zrąbano w dniu dzisiejszym 

kilka starych kasztanów zagrażających przewróce­
niem.

Na ich miejsce będą posadzone młode drzewka.
= Z ruchu tramwajowego.
W dniu wczorajszym z powodu olbrzymiego ruchu 

na linji plac garnkowy—Mokotów, oprócz zwykłych 
tramwajów kursowało jeszcze 35 dodatkowych.

Pomimo tego znaczna liczba spacerowiczów zmu­
szoną była powracać do miasta pieszo...

= Corso.
W dniu wczorajszym po południu w alei Ujaz­

dowskiej i parku łazienkowskim odbyło się corso 
wielce przypominające letni karnawał Warszawy.

W rzeczywistości był to ostatni oddźwięk oży­
wionego sezonu...

«= Miła parka.
Służący u p. Ignacego Cz., przy ulicy Jerozolimskiej pod 

nrem 30-ym lokaj K. i młodsza Cz., zabrali swemu chlebo­
dawcy różnej garderoby, wartości rs. 368.

Spostrzeżona w porę kradzież, pozwoliła przyaresztować 
miłą parkę i osadzić w areszcie.

= Nie udało się.
Inkasent ze składu wódek, młody 24-letni Wacław P., 

przywłaszczywszy sobie 600 rc. należące do pryneypała, za­
mierzał puścić się w zagraniczną wędrówkę.

Na szczęście malwersację dostrzeżono dość wcześnie i nie­
doszłego turystę zatrzymano z pieniędzmi.

= Rabnsie.
Na przechodzącego ulicą Żelnzną ekoło Pańskiej Andrzeja 

Z. napadło nocy wczorajszej trzech znanych policji awantur­
ników: Ignacy Mackiewicz, Ignacy Cieśliński i Antoni Ziółek 
i ogłuszonemu uderzeniem Z. odebrało gotówkę.

Rabusie zapewne nieogranieżyliby się na samej, nie wiel­
kiej zresztą gotówce i niezawodnie byliby obrali biednego Z. 
z garderoby nawet, gdyby nie krzyk jego, na który nadbiegł 
policjant.

Niezadowoleni z takiego obrotu sprawy, rabusie rzucili się 
na policjanta i mocno go poturbowali.

Dopiero interwencja przechodzącego podówczas ajenta po­
licyjnego, przy pomocy stróżów nocnych, zdołała ofiary napa­
du uwolnić z rąk rabusiów, a ich samych oddać w ręce spra­
wiedliwości. ______________

<= Odważna.
Na Pradze rozbiegały się konie zaprzężone do bryczki, na 

której siedziało dwoje małych dzieci kolonisty z pod War­
szawy Wawrzyńca S., który właśnie wszedł do sklepu za 
sprawunkami.

Nie obyłoby się bez nieszczęścia, gdyby nie odwaga i przy­
tomność służąeej Anny T., która pochwyciwszy konie za cu­
gle, zdołała je powstrzymać dopóki nienadbiegł właściciel.
= Upadek.
Pan J., przechodząc w porze wieczornej przez ogród Saski, 

nie zauważywszy rowu pod rury wodociągowe, wpadł w ten 
rów, przyczem złamał nogę w dwóch miejscach.

Chorego odwieziono do- mieszkania.
= Tajemnicze.
W cyrkule praskim właściciel łazienki letniej na Pradze, 

Józef K«, złożył pozostawione w jego łazience, a niewiadomo 
do kogo należące ubranie męskie-

Ponieważ łazienka, w której znaleziono ubranie, służy tyl-j 
ko kąpiącym się na otwartej Wiśle dó przechowywania u- 
brania, przypuszczać zatem należy, iż właściciel' garderoby 
utonął.

Policia 'p^ędsięwzięła poszukiwania, celem wyjaśnienie 
'tajęmniczęgąi.t^go wypadku.

■— Nagła śmierć.
Zamieszkała przy ulicy Pawiej wyrobnica Ludwika K., wra­

cając do domu w stanie mocno pijanym, upadła na podwó­
rzu domu.

Gdy jej pośpieszono z pomocą już nie żyła.
Powodem nagiej śmierci było nałogowe pijańtwo.

■ = Zbrodnia.
Służąca u p. H. przy ulicy Nowolipie pod nrem 10-ym, 

milja Z., wpuściła potajemnie do mieszkania, wczoraj nad 
ranem niejaką O.

Wkrótce później obie one wyszły z mieszkania a p. H. 
znaleziono leżącą na ziemi z kilkoma ciężkiemi ranami w 
głowie.

Rannego odesłano do szpitala na kurację, obie zaś przy­
puszczalne sprawczynie zbrodniczego zamachu przyaresżto-

ZE SWUT&
X Woda na Wiśle pod Krakowem znów się pędnio- 

sła, tak że stan wody pod mostem podgórskim docho­
dził do 2 m. 85 cm. (o 30 cm. niżej od maximum te­
gorocznego przyboru). ' Zachodziła obawa, żeby nie 
nadeszły roztopione ze śniegów górskich wody i nie 
powiększyły przyboru. Obawa ta, jak się zdaje, prze- 
minęła szczęśliwie, ponieważ do tej chwili nie ma te­
legramów, oznajmiających większy przybór,

X Policja w Hamburgu wysłała tytułem przestro­
gi do mieszkańców okólnik, w którym przypomina, iż 
zwyczaj zostawiania kluczy od lokali na korytarzach 
nie jest rzeczą bezpieczną, bo może ułatwić kradzieże. 
W tem blogoslaw'ionem mieście nie lękano się dotąd 
złodziei. Ostatni wypadek w miejscowym banku spo­
wodował większą ostrożność.

X W muzeum brukselskiem skradziono olbrzymią 
kolekcję owadów, oraz zbiór drogich kamieni. Tran­
sport pierwszych schwytano w drodze do Szwecji, 
drugie przepadły,

X Wynalazcą welocypedów jest, jak się okazuje, 
tenże sam Niepce, który wynalazł fotografję. W pa­
pierach po nim pozostałych znaleziono dokładny rysu­
nek welocypedu. Naturalnie tak z tego pomysłu jak 
z fotografji Niepce za życia nie odniósł żadnej korzy­
ści, a nawet sławę jego przywłaszczyli sobie inni. 
Pospolita to dola wynalazców! .

X Dzienniki, włąskie donoszą, iż w sądzie apela­
cyjnym w Baltagirone rozpocznie się sprawa 31 zło­
czyńców, stanowiących tajny związek, mający usta­
wę i specjalny regulamin, który ustanawiał karę 
śmierci na członków stowarzyszenia, podejrzanych o 
zdradę. Banda ta istniała od kilku lat w Lesufarte, 
siejąc przestrach w całej okolicy przez zbrodnie, któ­
rych sprawcy zostawali niewykryci. Ludność znała 
ich, ale obawiała się wydać. Dopiero zamach mor­
derczy na niejakiego Salvatora Siracuse naprowadził 
policję na ślad bandy. Członkowie bandy oskarżeni 
są o siedmnaście zamachów morderczych, napadów, 
kradzieży i t. p.

X Władze chińskie mają wiele kłopotu z wydoby­
waniem licznych torpedów, zatopionych w czasie o- 
statnich przygotowań wojennych. Operacje były pro­
wadzone tak niedbale, iż wyszukanie miejsc zatopie­
nia torpedów stało się po większej części niemożliwem 
i należy się obawiać wypadków.

X w szkole. „Ile jest dni tygodnia?”—„Siedm." 
„Wylicz je.”—„Poniedziałek, wtorek, środa, czwar­
tek, piątek, sobota.”—,.To dopiero sześć, jakiż sió­
dmy?”—„Zapomniałem.”—„Przypomnij sobie. Kiedyż 
twoja matka chodzi do kościoła?”—„Jak jej ojciee 
kupi nowy kapelusz.”

X W sądzie. „Oskarżony pan jesteś o pobicia 
dwóch stróżów nocnych. Dlaczego ich pan pobiłeś?" 
„Przez ludzkość, bo na jednego byłoby może zawiele,"

W Jte real «» & j|
f Ś. p. Józef Ruszczykowski, subiekt cukierniczy, po 

krótkiej lecz ciężkiej słabości, opatrzony św. sakramentami, 
zakończył życie w dniu 12-ym lipca 1885 r., przeżywszy lat 
34. Pozostałe rodzeństwo zmarłego, zaprasza krewnych, przy­
jaciół, znajomych i kolegów na wyprowadzenie zwłok w dnia 
14-ym b. m., to jest we wtorek, o godzinie 5-ej po połu­
dniu, z kościoła Wszystkich Świętych na Grzybowio, na cmei- 
tarz powązkowski. —2405—
t W dniu 14-ym lipca, to jest we wtorek, jako w rocznicę 

śmierci ś. p. Marii z Omylińskich Kozaneckiej, odbędzie 
się żałobne nabożeństwo, w kościele św. Antoniego przy ulicy 
Senatorskiej, o godzinie lO-ej i pół zrana, na które pozo­
stałe córki i syn zapraszają krewnych, przyjaciół i znajo­
mych. —2394—

f Jutro, (to jest we wtorek dnia 14-go lipca, jako w rocz­
nicę śmierci ś. p. Stanisława Michnikowskiego, odpra­
wioną zostanie za spokój jego duszy żałobna wotywa w ko­
ściele powązkowskim, o godzinie 10-ej i pół zrana, na któ­
rą zaprasza sie familję, przyjaciół i życzliwych- —2399



Z Cssaistwa*
Nawoje wremja zamieściło w swMeh szpaltach 

artykuł pod tytułem „Zbliżenie sfowian", do na­
pisania którego dala powód wiadomość o nowym 
organie publicystycznym w duchu słowiańskim wy­
dawać się mającym, „Szczęść Boże! powiada No- 
woje wremja, Rosja niemniej od innych słowiań­
skich krajów cieszyć się będzie z tej inicjatywy i 
życzyć jej powodzenia. Ale potrzeba ażeby nasza 
sympatja wyraziła się nie w samych tylko słowach, 
ale również i w czynach, przez gorące, moralno i 
materjalne poparcie tej dobrej sprawy. Takie wła­
śnie wzajemne zbliżenie słowian w sferze moralnej 
jest najpotrzebniejsze, aby przygotować grunt do 
zbliżenia ich na gruncie polityki praktycznej. Pole­
mika jednak, dowodzi dalej organ petersburski, by­
łaby tu złym pomocnikiem i organ naszego towa­
rzystwa słowiańskiego dobrzeby uczynił, gdyby za­
miast polemiki, więcej poświęcał miejsca poznajo­
mieniu Rosji z objawami życia duchowego pozosta­
łych słowian, a tych ostatnich z takiemiż objawami 
życia rosyjskiego."

W artykule wstępnym politycznym Nowoje wre- 
mja> zajmujące się nieustannie Anglją i polityką 
ministerjum Salisbury’ego, powiada, że w gruncie 
rzeczy nowy gabinet prowadzi dalej politykę swo­
jego poprzednika, tak że opinja publiczna Anglji I 
pyta się, jaki był cel obejmowania steru rządów, I 
jeżeli margrabia Salisbury niewolniczo idzie siada- ł 
mi swojego poprzednika i politycznego przeciwnika. J 
Jest to może do pewnego stopnia zręczny manewr, i 
mający zjednać gabinetowi poparcie w izbie gmin, 
który nawet może mieć powodzenie, ale margrabia 
Salisbury powinien w takim razie powściągać co­
kolwiek znaną powszechnie skłonność do przypra­
wiania a nawet i zmieniania prawdy w razach kie­
dy mu się to wydoje potrzebnem. „Są naprzyklad 
słuszne podstawy przypuszczania, źeszlachetny mar­
grabia dał się unieść tej skłonności, oświadczywszy 
w izbie lordów, jakoby rząd rosyjski wyraził za­
miar pozostawienia Żulfikaru w posiadaniu emira 
afgańskiego, na zasadzie czego poprzednie ministe- 
rjum miało dać emirowi formalne zapewnienie, że 
Zulfikar, po oznaczeniu granicy afgańsko-rosyjskiej, 
będzie do niego należał. Bardzo być może, że lord 
Granville tego niezupełnie dokładnego oświadcze­
nia nie sprostował dlatego tylko, że nie chciał za­
raź pierwszego dnia po objęciu władzy przez nowy 
gabinet pomawiać Jego naczelnika o skażenie pra­
wdy. Poprzedniemu ministrowi spraw zagranicz­
nych królowej Wiktorji bardzo dobrze było wiado- 
mem, że rząd rosyjski nie dawał żadnych co do Zul- 
fikaru pozytywnych przyrzeczeń i ograniczył się na 
warunkowem oświadczeniu o możliwości załatwie­
nia tego spornego punktu w ten sposób, ażeby w o- 
brębie terytorjum afgańskiego około Żulfikaru po­
zostały miejscowości niepotrzebne niezbędnie nam 
do strategicznej obrony. Od podobnego oświadczę 
nia do zupełnego odstąpienia Żulfikaru afgańczy- 
kom jeszcze daleko i jeżeli margrabia Salisbury nie 
nwaźa za właściwe opublikować dokumentów pisa­
nych przez jen. Lumsdena, to należałoby zwiększą 
ścisłością przedstawiać rzeczywiste położenie kwe­
stii, z powodu której, jak to sam oświadczył, wyni­
kły pewne trudności w układach między Londynem 
a Petersburgiem."

Według doniesienia z Konstantynopola, jak się o 
tem dowiadujemy z Pet. wied., roboty około uforty­
fikowania Bosforu zostały wstrzymane, ponieważ 
według ogólnego przekonania nie można już teraz 
obawiać się starcia między Anglją i Rosją.

Tenże sam dziennik petersburski podaje telegram 
ajencji Reutera, jakoby chińczycy byli zaniepokojeni 
zamiarami Rosji co do Korei i przedsiębrali środki 
ku obronie tego kraju. Około Władywostokumają 
się koncentrować wojska,a flota, złożona ze statków 

, wojennych, została wysłaną w celu obserwowania 
wybrzeża korejskiego.

Zawieszone czasowo wydawnictwo dziennika Go- 
los Moskwy ma być wznowione od 1 sierpnia r. b. 
pod tąż samą co poprzednio redakcją.

Z ostatniej chwili.
National Ztng donosi w depeszy z Ems, że w pią­

tek podczas wyjazdu cesarza Wilhelma na spacer, 
jakiś stary człowjek rzucił przed końmi powozu ce­
sarskiego dzban napełniony ziemią, który się rozbił 
i spłoszył konie. Aresztowany okazał się bednarzem 
z Frankfurtu, cierpiącym na pomięszanie zmysłów. 
Twierdzi on, że mając cesarzowi zakomunikować 
środek ubezpieczający przeciw powodziom, pragnął 
zwrócić na siebie jego uwagę.

Pester Lloyd donosi, że rząd węgierski wystoso- 
Wał pod dniem 20 z. m. poufny memorjał do rządu 
wspólnego, przemawiający za zawarciem z Niemca­

mi umowy handlowej, która przypominałaby bardza 
projektowaną oddawna przez księcia Bismarka 
unię celną.

Depesza jen. Courcy z Hue donosi, iż posiłki za­
czynają przybywać z Tonkinu. W Okolicy miasta 
sygnalizowano pojawienie się kilku band rozbójni­
czych. W pałacu królewskim znaleziono skarb, wy­
noszący dziesięć miljonów. Król jest jeńcem mini­
stra Tuget. Królowa matka, wujowie króla i liczni 
mandarynowle proszą o pozwolenie wrócenia do 
Tonkinu.

Na cholerę zmarło d. 10 b. m. w Madrycie osób 
4, w prowincji Walencji 216. Zaraza zmniejsza się 
w niektórych miastach, zwłaszcza w Walencji, nato­
miast poczyna wzrastać w prowincjach dotąd niedo- 
tkniętycb.

Wiadomości o śmierci mabdiego mają źródło na­
stępujące. Telegram jen. Brackenbury z Fatmeh z 
d. 10-go b. m. donosi, że takowy otrzymał list od 
kupca w Handaku, który powiada, że mahdi nie ży- 
je, a zwolennicy jego prowadzą wojnę domową po­
między sobą. Dalszy telegram Brackenbury’ego z 
dnia 11-go b. m. donosi, jakoby żołnierz egipski w 
ucieczce przybył do Fatmeh, który dnia 1-go b. m. 
spotkał się z arabem z Chartumu, .potwierdzającym 
wiadomość o śmierci nuhdiego. Źródła to bardzo 
mętnej.

tslsghamy
„KURJERA WARSZAWSKIEGO^

(Ajencja północna).
(Otrzymane w dniu wczorajszym.)

JLondyn 12-go lipca. — Z Simli donoszą, że 
rząd indyjski otrzymał zawiadomienie o pomyśl­
nym obrocie, jaki przyjęły układy między Anglją i 
Rosją.

Petersburg 12-go lipca.—Wielki Książę Wło­
dzimierz Aleksar drowicz przybył w dniu wczoraj­
szym rano do Sumskiej posady w towarzystwie gu­
bernatorów archangielskiego i donieckiego. Lu­
dność uroczyście witała Wielkiego Księcia. Prezy­
dent miał zaszczyt ofiarować Wielkiemu Księciu 
ehleb i sól. Wczoraj zaś Jego Cesarska Wysokość 
po południu wyjechał do Po wieńca.

Petersburg 12-go lipce.— Z Kuraka dono­
szą, że wczoraj, przy nadzwyczajnym upale, spaliła 
się cała kupiecka dzielnica miasta. Straty ogromne

{Otrzymane dziś.)
Petersburg 13-go lipca.— Z Powieńca dono­

szą, że onegdaj przybył tam Wielki Książę Włodzi­
mierz Aleksandrowicz, był obecny na nabożeństwie 
w soborze, następnie oglądał koszary, zakłady do­
broczynne, a po obiedzie danym przez prezydenta 
miasta, wyjechał do Petrozawodzka, które to miasto 
było wspaniale illuminowane. Naród uroczyście wi­
tał i żegnał Wielkiego Księcia.

Losowanie jożyczki pujowj.
Petersburg 13-go lipca.
Na odbytem w dniu dzisiejszym losowaniu po­

życzki premjowej I-ej emisji z roku 1864-go główne 
wygrane padly jak następuje:

Rs. 200,000 serja 16,738 nr 8.
„ 75,000 9,168 nr 49.
„ 40,000 „ 16,356 nr 3.
„ 25,000 „ 16,345 nr 33,

Po rs. 10,000: serja 8,793 nr 28, ser. 11,158 nr 
15, ser. 11,755 nr 36.

Po rs. 8,000: serja 9,449 nr 15, ser. 10,573 nr 18, 
serja 10,711 nr 38, serja 17,914 nr 1, serja 19,183 
nr 34.

Po rs. 5,000 na serję.531 nr 44, s. 1,910 nr 14, 
ser. 2,628 nr 42, ser. 3,529 nr 31, ser. 8,248 nr 19, 
ser. 11,249 nr 21, serja 14,898 nr 35, serja 16,827 
nr 28.

Po rs. 1,000 na serję 11,436 nr 28, s. 16,799 nr 43, 
s. 18,731 nr 5, ser. 4,611 nr 18, s. 7,171 nrl, s. 3,130 
nr 14, ser. 11,991 nr 23, ser. 7,179 nr 31, s. 1,206 
nr 47, ser. 3,539 nr 14, ser. 8,812 nr 14, ser. 8,213 
nr 45, ser. 13,896 nr 40, ser. 7,133 nr 19, ser. 
18,007 nr 11, ser. 3,315 nr 22, ser. 8,818 nr 42, s. 
6,652 nr 18, s. 3,086 nr 10, s. 9^387 nr 38.

GIEŁDA'
<Cnta 13-go lipca 1885-go roftuu

Każda ważna po sobie następująca wiadomość 
z Berlina równoważy się prawie i ostatnio bardzo 
mały wpływ wywierają na nasze notowania. Zwy­
żka sobotnia i znów nieco słabsze szacowania dzi­
siejsze, bez chęci do interesów sprowadzają zmiany 
kursowe nasze do najciaśniejszych granic. Notowa­
no prawie bezzmiennie, tak samo jak w sobotę po 
stronie żądań. Płacono z początku również te sa 
me prawie kursa, później brak kupujących sprowa­
dził obniżkę, niezbyt wprawdzie doniosłą.

Za weksle długoterminowe na Berlin 49.25 żądano, 
49.20, a później 49.17’/,. Krótkoterminowe 49.15 
w żądaniu—49.10, 49.07% i 49.05 płacono, później 
na 49 dłużej się zatrzymano, w końcu zaś nawet 
niżej 48.97 % tylko płacono.

Na pomniejsze miasta niemieckie 49.15 i 49.12% 
za długoterminowe w niewielkich ilościach płacono.

Na Londyn 9.95 , później 9.94 i 9.93%,—przy żą­
daniu 9.96.

Na Paryż 39.70 płacono, żądano zaś 39.75 — pra­
wie bez zmiany.

Na Wiedeń 80.30 w żądaniu—bez obrotów.
Papiery bez wielkich zmian.
Listy likwidacyjne większe 89.90, mniejsze 89.40. 

Brak sztuk w obrocie. Podobno większe nawet po 
89.60 poszukiwane.

Pożyczka wschodnia 95 — bez różnicy — w żą­
daniu.

Listy zastawne ziemskie pierwszych seryj bardzo 
mało widzieć się dają. Pomimo to są tanie. Za I 
97.35 płacono, za II, III, i IV 97 żądano, za III i
IV podobno w niewielkiej ilości 96.75 płacono. Ssrja
V 94.15, w żądaniu, płacono 93.90, 94 i 94.05, jak 
się dało. Po 94 są nabywcy.

Listy m. Warszawy 95.50, 93.75, 92.40, 91.50— 
mało poszukiwane.

Listy łódzkie 89, 88, 87.
Z akcyj bankowe 320, handlowe 311 dyskontowe 

w żądaniu, łódzkie po 330 poszukiwane, ubezpiecze­
niowe 192. Za akcje fabryki stali żądają 900.

Godzina 12%. — Usposobienie słabe. Ruch mały, 
Kursa końcowe płacono.

J. Wł.
WTKAZ DEPESZ

otrzymanych pfąez warszawską centralną stację telegraficzni 
w cniu 11-ym lipca roku 3885, a niedoręezonych adresatom 

ł powodu niedokładnych adresów:
Chrapowicki dla Czyżewskiej.—Radoszewski, Mazowiecka 

16.—Grosbard, Franciszkańska 5.—Kantor szydłowieckiej fa. 
bryki. Marszałkowska o0. — Leszczyński. Mazowiecka 4. —. 
Izydor Perl.—Paweł Iwanow Razbroży 1___Marji Króle­
wska Złota.—Smokoszewski, róg Brackiej Jerozolimskiej dom 
As 8 m. 21.—Józef Kamiński, Chmielna 16.—Panuszewski róg 
Wilczej i Marszałkowskiej 33.—Ebin, Nalewki 15.—Salzstein 
Weisfeld, Zielna 8—Os, Drabe Książęcą dom hrabiego Bra- 
nickiego.—Stefan Igliczyński, Nowolipie 2.

podaje do wiadomości osób interesowanych, że fan­
ty spółki udziałowej rozlosowane, wydawane będą 
i pawilonu drobnego przemysłu do dnia 15-go b. n£ 
od godziny 9-ej do 12-ej ziana i od 4-oj do 8-ej po 
południu. (817)

Wejście na phc wystawy od szpitala ujazdow­
skiego.

— Sesja zgromadzenia rzeźników 
odbędzie się dnia 3 (15) lipca r. b. o godzinie G-ej 
po południu w magistracie. (2385)

Zapis ucznió w
do klasy przygotowawczej szkoły technicznej dr. ź. 
w.-ter.espolskiej, będzie się odbywał włącznie od 
17 do 20 sierpnia r. b.

Kandydaci winni mieć od 13 do 16 lat wieku. 
Bliższe szczegóły w kancelarji szkoły na Pradze 

w godzinach od 9 do 11 rano. (2389'1 

2383 Henryk Nagiel, pom. adw. przys., prze­
niósł kancelarję na ul. Karmelicką nr 4fb.

— Dr med. Antoni Sikorski, naczelny le­
karz warszawskiego szpitala dla dzieci, przepro­
wadził się pod nr 60 przy ulicy Marszał­
kowskiej. (2402)

— Dr Seweryn Górski — z Kruczej przeniósł
się na ulicę Hożą nr 21, mieszkania 2. (2361)

— Dr med. Pr. Neugebauer (syn), ord. klin,
uniw,, akuszer, przeprowadził się na Leszno pod nr 
11, przyjmuje codziennie od god*z. 4 do 6 po połu­
dniu. (Choroby właściwe kobietom). (796)

— Choroby oczu. Dr Palko, rógMar-
szałkowskiej i Chmielnej nr 109/39. (2320)



< *-Dr JL tcicfci popcrwrode z zagrani­
cy, przeniósł mieszkanie pod nr 17 nowy (nad a- 
pteką) na Starem-Mieście. (2355)
2375 Dr med. Bi s en b erg, ordynator oddziału dla 
chorych wenerycznych i skórnych w szpit. staróz. 
przeprowadził się na ulicę Marszałkowską nr 132.

— Branciszek (starszy) adwo­
kat przysięgły, przeprowadził się na ulicę Długą 
pod nr 23, mieszkania 25. Przyjmuje interesantów 
do godziny 10ya zrana i od 4’/s po poł. (2379)

— JĘT. JL Ciszkiewicz, inźenier cywilny, 
przedsiębiorca budowli i przemysłu torfowego, spe­
cjalnie przeróbki torfu mszystego na produkty de- 
zinfekeyjne, zamieszkał przy ulicy Chmielnej nr 16 
nowy, (2353)

«jTrŁ«yi7S25' wałew^bh 
adwokat przysięgły, mieszka obecnie: Ulrywań- 
ska ty. (790)

— Kancelarja adw. przysięg. Adolfa i 
Jana JFinkelhaus, przeniesioną została na 
ulicę hr. Kotzebue, dom Temlera, nr 10. Rano do 
lO’/j po południu od 5—7. (2363)

— Dentyści IS. Gwfzman i Olga Igchoi- 
ten, przenieśli mieszkanie na Królewską nr 9, 5-ty 
dom od Krakowskiego-Przedmieścia. (2360)

ESESt

Nagrodzona MEDALEM na tegorocznej Wystawie
Fairjla w złocoDjch, ołtarzy i ozflib łtścielnycli 

KAZIMIERZA MATULEWICZA, 
przeniesioną została z Leszna nr 12, na ulicę 

lilugą nr II9 róg Bielańskiej.
Wykonywa wszelkie roboty w zakres pozlotnictwa 

i rzeźbiarstwa wchodzące, starannie, gustownie i po 
cenach umiarkowanych. (807)

2359 Dr Grodzki leczy choroby sekretne, 
oraz niemoc wskutek takowych, Aleksandrja 15.

— Józef Brzeziński, adwokat przy­
sięgły, przeniósł kancelarję na ulicę Długą pod 
nr 17. ______________________________ (2347)

D. Kurdelska,
b. krojczym u W go B. Hersógo, 

przeniosła magazyn sukien 
naió£Tr|WMi Nowo-Smiatorftiej. §

Z powodu zbliżającego się sezonu kuracyjnego, 
mamy honor podać do wiadomości, że zaopatrzeni 
jesteśmy w banknoty i monety zagrani­
czne, które sprzedajemy po kursie dziennym. Wy­
stawiamy nadto przekazy i okólnikowe listy 
kredytowe na główniejsze miasta Europy, Afry­
ki i Ameryki, tudzież miejscowości leczni­
cze. Zwracamy szczególną uwagę, że wobec niskie­
go teraz kursu rubli, listy kredytowe 
cze przedstawiają dcgodność, że umożebniają ich 
posiadaczom korzystanie z nastąpić mogącej popra­
wy wartości rosyjskich.

’Na zabezpieczenie listów kredytowych, przyjmu­
jemy gotówkę lub papiery publiczne.
(498) Jflaurycy Helken i 8-ka.

podaje do wiadomości, iż z powodu sprowadzenia 
znacznego transportu Herbaty jeszcze przed 
podwyżką cła, takową po dotychczasowych 
cenach znane ze swej dobroci gatunki sprzedaje.

/// Herbata naszej firmy odznaczo­
ną została dyplomem I-ej klasy na 
wystawie gospodarczo - spożywczej 
1885 roku '!!! (804)

Kurs [ieliy wsmstej. 

Dnia 13-go lipca 1885 nj

Z końc. giełdy
Weksle: żąd. płac.

Berlin MO mar. z krótk. ter. 49.15
Londyn 1 funt ster. „ „ 9.96 —w.—
Paryż 100 franków „ „ 39.75
"Wiedeń 100 guld. „ „ 80.30 —V-

Papiery publiczne:
6% Listy z. z roku 1869 d.

Listy zast m. Warsz. serji I 95.50
« « u n 93.75
« n „ 111 92.40

91.50
Listty zast. m. Łodzi serji I 89.—
4% Listy likwidacyjne duże 89.90

, małe 89.40
Bilety Banku Ces. s. I, lii III —- "-.T—
Eos- Poi. Premj. z roku 1864 —

„ „ „ 1866
I Eożyczka wschodnia rs. 100 95.—
11 „ „ rs. 100 95.— — ’«
111 „ \ rs. 100 95 —
Listy4-wileńskie długoter. —.— --

Akcje icbligacje:
Obligacje miasta Warszawy —,—
Akcje dr. żel, wari5z.-w-rs. 100 —.—
Akcje dr. żeh warsz.-b. rs. ICO —.—
Akcje dr. żeh warsz.-tercspol. -- .--
Akcje dr. żek fabryczno-łódzk. -- .---
Akcje Banku handh w Warsz. 320. —.--
Akcje Banku dysk. wW^arsz. 311. -- .--
Akcje Banku handl. w Łodzi 330.
Akcje warsz. Tow. ub. od ogn. 192
Akcje warsz. Tow. fabr. cukru —.— —.—
Akcje Tow. fab. cukru Józefów —.—
Akcje Dobrze). Tow. fab. cukru
Akcje Tow. Lilpop, Rau i Lew. —.—

Akcje Tow. zakł. przędz. Zaw. —'i—

FOLWARK
z przestrzenią gruntu mórg 100 w pow. Błoń­
skim, w kiikuwiorstowej od cukrowni odle­
głości położony, jest do wydzierżawienia na 
lat kilkanaście od 1 Lipca 1886 r. Wiadom. 
u rządcy domu Mt 15/415 na Krakowskiem- 
Przedmieściu. 1921

Bardzo ważne!
Prancuzkie patentowane Maszyny do cze­
sania włosów i wełny, dla tapicerów i 
fabrykantów powozów, hoteli i szpitali. Bar­
dzo praktyczne i tanie. Próby i wiadomość: 
Dzielna M 17, obejrzeć można rano od 9—11 
i od 2—4 po południu. 1922

Poszukuję 1539R 

z kapitałem 
do eksploatacji lasów w Rossji. — Adres 

S. iajesa§l<i w Kijowie. 

S-u zdolnych Blacharzy 
znajdzie bezzwłocznie zatrudnienie 
przy robotach budowlanych u p. Otto & 
Schulz w Łodzi 1591R

Wartość kuponów:
Od Listów zast nowych 5% kop. 29f/9
Od Listów z. m. Warsz. s. I i II k. 141 %
Od Listów zast. m. Łodzi kop 100
Od Listów likwidacyjnych kop. 46%

Taigi
NA PLACU WITKOWSKIEGO.

Dnia 13-go lipca 1885 r.

Pud Korzec
od cl 0 od do
kopi e j e k

Pszen. 242 ero. i ord. . — .— —
„ „ pstra i dobra — —— 690 —
„ „ biała . . . — 640
„ „ wyb. (nowa)

Zyto wyborowe 232 funt.
-■ — 720 750

— — 490 500
„ średnie (nowe) . . — — 460 470
„ wadliwe............... ■ ——

Jęczmień 2 i 4 rzęd. 272 f. — — —-
Owies (nowy) . . 142 f —* — 315 345
Gryka..................... 202 f. — .-4- —
Rzepik letni . i . . . .

„ zimowy 212 funt.
— — — —
— — — —

Rzepak rapes zim. 212 f. — — — —
Groch polny *62 funt. . — — —
Ziemniaki........................ ■ — -- . —J.
Masło świeże funt . . . — —

„ solone pud . • . — —
Siana pud........................ — —i
Słomy pud.................... — — —
Drzewo opał. twar. s. kub. — ■—‘ —

„ „ miękkie „ — — . —

Cena okowity:
z dnia 13-go lipca 1885-go r.

Hurt, skład, garniec rs. 2 kop. 48 
„ wiadro rs. 7 kop. 625

Przełożona Pensji żeńskiej 
w LUBLINIE, 

zawiadamia Szan. Rodziców i Opiekunów, że 
zapis uczennic prżycbodnich i pensjonarek 
tak dawnych jak i nowó-wstępujacyeh na rok 
1885/6, rozpocżnie się 1 Sierpnia i trwać lę- 
dzie do rozpoczęcia roku szkolnego Ul. Ber­
nardyńska As 237a, dom W.ihrmann. 1848 

Aleksandra Swierczyńska.

MAGAZYN 1EBLI 
wielki wybór wykwintnych i skromnych 
świeżych fasonów.—Kupno i wynajem 

mało używanych. 4
i S-Zfcsi, 

Marszałkowska Az 63.
Dokładność i wykończenie firma gwa­

rantuje.^—(Ceny nizkia ale stałe).

Wózek Mm 
wiedeński, elegancko wykończony i dogodny 
dla osób w podeszłym wieku lub osłabionych, 
do ulicy i w mieszkaniu, jest do sprzedania 

komisowo, w Składzie Papieru 
Władysława Bednawskiego, 

n rzy ulicy Miodowej M 497b. 1556r

Kupno i Sprzedaż 
Dóbr Ziemskich 

w Królestwie Polskiem i Galicji 
oraz zamiana tychże dóbr jednych 
na drugie, lub też na domy w War­
szawie lub w Krakowie, Interesanci 
raczą przesyłać szczegółowe wykazy i 
żądania,z zamieszczeniem przypuszczal­
nej ceny za włókę (30 mórg) i domów, 
pod adresem: Kraków, ulica Straszew­
skiego M 22.—GRODZICKI. 1459R

1EE51®

ulica hr. KotzC' 
bus Mi 2.

1538R

' OBICIA 

papierowe 
w wielkim wyborze, 

po cenach 
niepraktykowanie 

KIZklCH, 

w Składzie

8 ROLEK
H do okien trwale i tanie, płócienne, ko'io- 
S rowe i drewniane, pole.ca Skład ©bić 
g papierowych 97.Qr
I Seweryna Mazur i Ski 
gj Plac Teatralny, obok Ratusza.

1

położono od kolei W’ftrsznwsko-Petersbur- 
skięj i miasta Dynaburga yriorst 56, w za­
chodnim kraju, ogólnej przestrzeni przeszło 
sto włók, w tern ogrodów warzywnych i o- 
wocowych dziesiatyn 47, gruntów ornych 
447, łąk 517, lasu tow aft ego 915; przewa­
żnie drzewo jodłowe, w najlepszym gatunku, 
sosna, jesion i kion w znacznej ilości; lasu 
budulcu sosnowego i jodłowego z opalowym 
66. Stałych dochódow z kolonij, karczmy i 
Ogrodów fruktowych is. 4,182. Wiadomość: 
howy-Świat Jń 12 domu, mieszkania 5, od 

■ frontu. Majątek ten może być zamieniohy na 
d un w Warszawie, 1783

WIERZBNO.
l-sze piętro w pałacu do wynajęcia—Wia­
domość na miejfcin 1926

i
a

Creme d'Abricots de Nice,

przy ul. Bielańskiej Nr 7, 
w gmachu, gdzie Hotel Krakowski, 

obok cukierni, gdzie 

Jutro we Wtorek i | 
pojutrze we Sródi?

odbywać sig będzie 

wielka wyprzedaż 
Bretonów kolorowych, Ma- ; 
te rj alb w wełnianych na su- | 
knie, Kortów, Kaszmirów, | 
Dywanów, Firanek i Cho- | 
dników, Serwet, Obrusów i 
Kołder, po cenach dotych- g 

czas nigdzie niebywałych. || 
Korciki po 20 kop. łokieć. H 

j Skarpetki niciane, po 20 k. J|

La Mission 
Liqueur de Lourdes. 
Mandarine 
Mirabelline.

isftlirrr.wKSili'

|>TW*T 
Mliiyliłi ni pil i

Truffelinę.
Najnowsze likiery francffilie.
Do nabycia w handlat-h firm: A. Boequet, Stefan 
Dobryez i S-ka, Koch & Kułakowski, Kotec^i 
& Schóber, E. Langner, F. Poradowski, Si­
mon & Stecki, A. Stępkowski, Sowiński & 
Szulc.______________________ D^.iR_____ _

Lo wynajęcia od 1 Października r. b. 
nowo-urządzający się lokal na

złożony z 14 pokoi, na parterze, 1 pię­
trze, bardzo biizko kolei Warsz.-Wied. 
Wiadomość Marszałkowska Au 114, mie­
szkania 18. 1442r

E2ffiKasaszasaES3ZSK^®2SSSH5E333E3®Ea!SWSSBBSfflSE'

I
6 Lakiery i Farby

lolecają ZaBady nzemysłowo-clieiniczne 
W. Karpiński & W. Leppert, 

Elektoralna S3. 11261-

Cenniki franco i gratis.



DŁAPP
I KOLONISTÓW.

W dniu 3 (15) Lipea r. b., o godzinie 10 
rano, w Wydziale III-m warszawskiego 
Sądu Okręgowego, sprzedaną będzie przez 
publiczną licytację 1549R

KOLONJA
Je 28, we wsi Koło, gminie Czyste, o ktra- 
drans drogi od przystanku tramwajowego 
położona. Na gruncie domy murowane i bu­
dowane jednopiętrowe, oraz inne mniejsze 
budynki. Ogród w którym 300 drzew owoco­
wych. Rozległość 24,341’/a łokci kwadrati>- 
wyeh. Licytacja zaeznie się od rś. 4,600.— 
Wiadomość w kancelarji Leopolda Meye» 
ta, adwokata przysięgłego. Długa 17.

NIEPRZEMAKALNE H 

Plandeki i Płótno | 
odpowiednie na 

werendy i namioty, | 
F. BIEKNATH, I 

w Warszawie, Senatorska 22, H 
gdzie skład płócien. 1197 ga

Prysznice pokojowe
wiszące i na drągach, poleca 

Fabryka i Magazyn 
W. Anderszewskiego. 

uL Marszałkowska M 143, 6-ty dom od 
Ogrodu Saskiego. 1513R
KANTOR

Ignacego Jungera, 
przeniesiony na ulicę 

Marszałkowską JEs 132. 1900

ży, siodeł i wszystkich części tyczących się sportu.
Najnowsze wynalazki obecnie wchodzące w użycie żagfańićżą, fabryka sprowa­

dziła, mianowicie; mechaniczne strzemiona dla dam i panów, oraz munszfu- 
«i, tręzle itp., baty angielskie i wiedeńskie, naszelniki metalowe wszystko z naj- 
pierwszyeh fabryk angielskich.

Koła kauczukowe do wszystkich powozów, najlepszy wynalazek na złe bru­
ki, fabryka może zastosować do każdego powozu, w nader krótkim czasie, oraz po­
wozy gotowe na tychże kolach, posiada w różnym rodzaju.

Fabryka posiada znaczną ilość Powozów używanych, Faetony, Karety 
itp.—Brek na 10 osób najnowszej konstrukcji. Flkuwaga na 9 osób, bardzo lekka, 
na parę koni, z fabryki Mengielbiera w Akwizgranie. oraz duża poczwórna karetą 
z tejże fabryki, Lando paryzkie, mało używane i kilka koczy' podróżnych na wieś, 
cd rs. 200, w fabryce przy ulicy Królewskiej J6 19,

HOMAMOWMKI, dawniej Messe. 1626

Sffl !A

H

Fabryka Gorsetów £ więtcJirzyzka Kr 84. U57R

BRACI POLAKIEWICZ. I
£0O sztuk 1 rs., 10 sztuk 10 kop., S sztuk 5 kop. 1511r |

Największa Parowa 
r FAEEYKA GCBSETÓWl 

założona w roku 1878.
Niniejszem mnm zaszczyt zawiadomić Szan. Pu- & 

bliezność, że zwróciwszy główną uwagę na sprzedaż de- R 
tałiezną, poleciłem' specjalnie dla takowej, GORSETY g8 
w najlepszych fasonach, wykonywać przez najlepsze R 
i najwprawnięjfze robotnice, oraz skutkiem taniości tych fe 
wyrobi w, uniemożliwiłem wszelka z niemi konkurencję. R 

J . Wszelkiego rodzaju Gorsety posiadam w wiel- B 
kim wyfcerze, oraz zamówienia według miary szybko 
i punktualne wykonywają się. B

Wilhelm Stęiner, |

CIECHOCINEK.
W nowc-Ui-ządzonyna pawilonie

z rozpoczęciem sezonu kąpielowego, otworzoną została jak corocznie sprzedaż 
wód mineralnych naturalnych, wprost ze źródeł sprowadzonych; wody 
wydają się zimne i ogrzewane, tak na pojedyncze butelki na jak i abonament tygodnio­
wy. Zamówienia przyjmuje zarządzający sprzedażą w Ciechocinku lub też w Aptece 
mojej w W arszawie—o czem mam hono’r WW. BP. Doktorów, jakoteż i osoby uda­
jące się na kurację do Ciechocinka zawiadomić. 153tiR

h. kucharzewski, Mapter Farmacji.

Fabryka Gorsetów , 
„AU BON MARCHE” 

M 4, Miodowa Jś 4,
poleca na sezon letni gorsety «a. jcur,» bardzo lekkie i pra­
ktyczne fasony francuzkie, także gorsety z czysto jedwabne­
go atłasu, atłasowe zwyczajne, popielate, dryliszkowe, białe, 
pensowe, włosiennieowe, czarne, prunelowe i leniuszki.

Rekomenduje nowy fason a la Parisienne, z dłu- 
giemi stanami, zastosowane do teraźniejszych staników.— 
Nadto fabryka zaopatrzona w wielki. wybór szelek dla 
uczniów, uczennic i osób dorosłych, do prostego trzymania 
się.—Obstalunki wykonywają się w przeciągu 24 godzin. Za 
sumienną usługę i za trwałość swoich wyrobów fabryka rę­
czy. Z głęboltieńt uszanowaniem
1521R „Au Lon isitarclie” Miodowa Nr4.

Kantor przedsiębiorstwa asfaltowego 

J. PAUL, 
przeniesiony został z powodu przebudowy do­

mu, na ulicę Senatorską ^r 22, 
róg Placu Resursy Kupieckiej, I-sze piętro, wejście z dziedzińca, 

poleca się z robotami w zakres przedsiębiorstwa wehodząeemi, oraz jako nowość po­
leca Lak czerwony kamienny do pociągania dachów, nadający im wielką trwa­
łość i piękny pozór. 1532R

I

Budowania grobów i pomników. 8 I
Ponieważ teraz jest najwłaściwsza pora do wznoszenia wszelkiego rodzaju budo- fej-j 

wli, przeto przedsiębiorstwo zawiadamia osoby interesowane, że podejmuje się budo- Ś 
wy grobów wszelkich konstrukcji. — W razie żądania wypłata może być rozłożoną M 
na najdrobniejsze raty.—Biuro zamówień ulica Ordynacka Jfe 3, naprzeciwko stajni B 
cyrkowej Jłś telefonu 134 i w kantorze na Powązkach pod Jś 2. Telefonu Jfe 438.

W święta przedsiębiorstwo przyjmuje zamówienia od 10 rano do 3 po południu, g 
s L - ' L........ ' V. " 

mężkiej, damskiej i dziecinnej

Niniejszem zawiadamiam, że sprzedaż 
wód mineralnych i gazowych, od d. 8 
Lipca, z domu Lotha, przy ulicy Mar­
szałkowskiej, przeniesioną została do 
sklepu w domu Zerieha Jfe 41, po dru­
giej stronie ulicy i uważam za obowią­
zek zwrócić uwagę na to Publiczności 
zaszczycającej mnie swem zaufaniem.
1594R Karpiński.

FABRYKA

UCK
^b- ■ -a.

ulica Senatorska Jiś £8, wprost bramy 
na parterze,

poleca Szan. Publiczności wielki wybór go­
towej bielizny, znanej z dobrego kroju, robo­
ty i taniości, bo zakład nie mając sklepu, 
ale mieszcząc się w prywatnym lokalu, jest 
w możności zaprowadzenia znacznych oszczę­
dności, a ponieważ dewizą zakładu jest mały 
zarobek a wielki zbyt, w myśl więc obrane­
go raz systemu, zakład ceduje z tego pozo­
stała korzyść dla dobra kupujących. 1593R

an

■
 Fabryka Wód Mineralnych 

KARPIŃSKIEGO,

W dniu 2 (14) Lipca 1885, sprzedaną zo­
stanie w drodze działów pizez publiczuą li­
cytację w Sądzie Okręgowym

Kolonia
Je 9, we wsi Wielka Wola i Czyste, skła­
dająca się z 32,500 □, z ogrodem owoco­
wym, domu mieszkalnego na podmurowaniu 

i innych budynków, z parkanem, wszystko 
w zupełnie dobrym stanie. O bliższych wa­
runkach dowiedzieć się można u komisarza 
i ądowego Gawryłowa. 1885

Wincenty Biskupski, 
adwokat przysięgły.

|| Tablice z numerami hwpoteeznemi ,i & 
BI policyjnemi, po cenach nizkieh ’ g 

I-A-- Purytz, I 
H ulica Nalewki J& ti,; wprost Świę- ffi 
gj tojerskiej, w Hotelu Berlińskim. 1917 sj|

Wnoszą się w dzierżawę^ 
na 2 lata, licząc termin odd. 20 Wrze­
śnia (1 Października) 1885 r., 1-piętro- 
wy dom murowany, umeblowany, po-; 
łożony nad rzeką Bugiem, przy osadzie 
Wyszków w pow. Pułtuskim, gub. Łom- '• 
żyńskiej; przy domu tym znajdu ją się: : 
oddzielna oficynana pomieszczenie słu- j 
żby, kuchni i pralni, oraz ogród, prze­
strzeni 10 mórg, znajdujący się w od­
dzielnej dzierżą, wie,lecz zawszeotwarty 
dla spaceru rodziny dzierżawcy wspo- ■ 
mnionej budowli Komunikacja z War-: 
szawą przez stację Tłuszcz Warsź.-Pe- 
tersburskiej drogi żel., odległą od osa- i 
dy Wyszków o 2 i pół mili.

O warunkach szczegółowych udziela 
informacji K. K. Miller, zamieszkały w 
Ratuszu, m. 2, (od g. 5—6 po południu.1

Korzystne KUPNO
i zamiana majątków na domy.

Ktoby sobie życzył nabyć za gotówkę mają­
tek lub zamienić dom na majątek, pod bar­
dzo korzystnemi warunkami, oraz ktoby miał 
na 1-m J6 hypoteki domu w Warszawie, lo­
kowaną summę na lat parę, a chciał takową 
pozbyć Jub nową zaciągnąć do wysokości rs. 
10,000, zechce się zgłosić do pełnomocnika w 
Warszawie ul. Długa J& 45, rnieszk. 4, od 
godz. 5—7 po południu, oraz tamże potrzebny 
Rządca z kaucją do majątku. 1731

Kumys tatarski 
z Grodziska, specjalnie z mleka kobylego 
przygotowany, znajduje sie codziennie świeży, 
w Aptece Sołtykiewieza, Graniczna 10, w 
W arszawie. 1861

potrzebuje uzdolnionych pomocników zaraz, 
pierwszeństwo dla Jeometrów klasy 1-szej. 
Oferty proszę składać pod adresem: Chmiel­
na M 28 stary, 36 uewy, rnieszk. 8. 1909

4130



aszyny pończosznicze nowej, ulepszonej 
konstrukcji, poleca skład maszyn Juljana 

Berg, Mazowiecka 14. 97

poszukuje się sklepu dystryBueyjao-no- 
1 rymberskiego, z pokojem i z kuchnią. Ofer- 
ty pod lit.. T. W, w kaat. Kurjera. 11331

Maszynistki i podręczne potrzebne 
*|lizuy. Freta. 2, mieszkania 8.

BJaisny 
trzebn

{dystrybucja do
{czasie. Nowy-Sw____________________ _

fw powodu śmierci tą do sprzedania dwie 
/^dorożki z zaprzęgiem. BroWarna 8. 11245

opsy angielskie odchowane do sprzeda­
nia. Freta 12. Wiadomość u stróża. 11347

okój umeblowany, z osobnem wejściem. 
Teatr Wielki Ni 19. 1-sze piętro, m. 18.

[OKI* wiedeńskie de sprzedani*. UL We* 
łynska Ni 23. 11222 _

f? a przystępną cenę do sprzedania garni- 
Łtur mebli- z czarnego drzewa, Utrechtem 
bordo krytych, w dobrym stanie, składający 
się z kanapy, 2-ch foteli, 6-u krzeseł, stołu 
przed kanapę, dwóeh stolików do kart w 
kształcie konsolek, dwóch luster długich i je­
dnego owalnego. Obejrzeć można przy uli­
cy Leszno Nć 29, mieszkania 22, od 9—12 i 
od 3—8 po południu. 11172

[j'anio nabyć można z powodu wyjazdu for- 
Jte|ian koncertowy, grające pudło za 70 rs. 
meble i inne przedmioty. Leszno' K 55, stróż 
w skażę.  11329

iukicBli, bielizna, lartuszki dziecinne! 
T jensjonarskie, potowa i na cbstalunek. Se- 
lalorska 27. mieszk. 9. 250

Ijajtasz, piesek z rasy mojsów, w pasku, 
z marką i kagańcem, brązowy z ciemnym 

grzbietem, zginął 9-go w nocy, między Mio­
dową i Włodzimierską. Przed nieprawnem 
nabyciem i przetrzymaniem ostrzegam, za 
odprowadzenie rs. 3. Hefern, Włodzimierska

1, m. 10.  _______ 11337

żądają nabyć dobra większe iub mniejsze 
/jw guuerń. zachodnich Cesarstwa. Długa 
Ss 22. mieszkania 5, w oficynie.11251

1 placu do zabudowania łokci  7,695, za. 
' Belwederską rogatką do sprzedania, oraz 
suma rs. 2,000 na 1-m Jń tychże placów do 

odstąpienia. Długa Jfe 22, mieszk. 5, w ofi­
cynie. 11244
Ib ubli 300 potrzeba na 10% za dobrem po­
ll ręczeniem. Adresy składać w kantorze Ku- 
rjera pod literami „Aba.“ 11227

2 pokoje z kuchnią i piwnicą, oraz dwa 
pojedyncze pokoje są do wynajęcia zaraz.

Bednarska 9. 11238  
Lklep z pokojem, oraz 4 pokoje z przedpo- 
□kojem i kuchnią do wynajęcia przy ulicy 
Chłodnej pod N 19. 11271

Fotrzebna suma rs. 20,000 na 1-y M po
Towarzystwie bez pośrednictwa. Wiado- 

mość: Żelazna Jfe 39, mieszk. 7. 11428 
g, apitały 20,000, 18,0.0, 15,000 rs. zaraz 
Udo wypożyczenia na domy, procent mały. 
Wiadomość: Rymarska M14, 2-e piętro, 
front, rano do 10, w połtjdn. od 1—4. 11420

‘t p o koj O z przedpokojem, kuchnią, spiżar- 
• tka. komórką, na dole od frontu, za 350 rŁ 
rocznie. Sienna 11. 11379

s. 2,000 potrzeba na hypotekę. Nowy- 
,Ś w i at 19, mieszkania 15,11249

Iaryżanka w średnim wieku udziela kon­
wersacji języka francuskiego. Adresy pro- 
szę składać: ul. Warecka N 9, m. 3. 10805

R sjtanicj, prędko wykończa suknie, okry­
li cm, kapelusze, podług paryzkieh żurnali.— 
Magazyn mód Michaliny, Miodowa 2. 106

t ortepian palisandrowy o pół 7-ej oktawy, 
nowej konstrukcji, dwa zegary franeuzkie 

i szafa jesionowa rozbierana, db sprzedania. 
Żytnia Ni 8. mieszkania 1. . 11325

Iicniesienia retrir.aiteb
Fabryka pcńczoch do sprzedania na dego- 
J' dnyeh warunkach. L'li. Solna .V 4. 10731

Fubeltówua Lankastra, kaliber Ni 12, 
|Jznakomitego strzału i wytwornej roboty, 
do sprzedania razem z przyborami myśliwśkie- 
mi. Wiadomość: kiosk, róg ulicy Brackiej i 
Chm i el nej.11434

kaufrsi 1 wychowanie. 
Przygotowanie do gimnazjum i pomie- I szczenię dla uczniów niższych klas. Jero­
zolimska 26, mieszk. 14. Bliższe porozu- 
mienie po 10-m Sierpnia.11089

pospodyni znająca się na gospodarstwie 
y wiejskie m,. przy,tern j osiadająca krawiec- 
izyznę, potrzebną jest na wieś. Wiadomość: 
Wilcza Nś 1. 11397

Meble: garnitur rzeźbiony czarny, lustra 
wielkie modne, umeblowanie kompletno sy­
pialnego pokoju, jadalni, gabinetu, szafy tre­

mo stojące, firanki, obrazy, kandelabry, ta­
nio do sprzedania. Sienna 3, mieszkania 4.

ubeltówki dwie: kapiszonka za rs.' 15 i 
Lankastra Bekkera, oraz wyżeł okazowej 

piękności, do sprzedania. Uliei Hoża:)ft 7, 
mieszkania 34.  11340 

itudent uniwersytetu, posiadający języki: 
 niemiecki i starożytne, poszukuje lekcji na 

’s lub w 'Warszawie. Plac Ś-go Aleksan- 
dra N? 7, mieszk. 9, 1-e piętro.11050

Z powodu wyjazdu do odstąpienia 4 po­
koje z Wszelkiemi wygodain', eleganckie, 
na 1-m piętrze od frontu, strona słoneczna. 

Cena przystępna. Chmielna Ni 40. 11274

h otrzebna dziewczynka do krawiecezyzny. 
| Nowy-Świat 24, mieszkania 22, 11411
gjTądca gospodarz potrzebny natychmiast 
||,na. wieś do samodzielnego zarządu. Kaucja 
2,000- do 3,000 rs. Wiadomość: Złota JS 16, 
mieszkania 15. • 11431

Kgebli dwa garnitury, szeslong, łóżko skła- 
jndane z materacem sprężynowym, bardzo 
tanio. A'eje Jerozolimskie N 13, u tapicera.

|| anio do sprzedania mocne skrzynie do 
| pakowania różnej wielkości, w składzie 
maszyn do szycia G. Neidlingera, ulica Trę­
backa X 9. 11339

bo sprzedania: pościel, szkło, 
lUz&iy, komoda, sofa, stół, krzesła. rondle, 
samowar. Stare-Miasto M 22, mieszkania 7, 
3-e piętro. 11352

iFiatrak na wsi, w pobliżu kolei, do wy­
li dzierżawienia lub sprzedania na rozbiórkę. 
Wiadomość k 48 nowy, dawny 12, Krucza,' 
lokalu 15, _________ 11435
potrzeba 11,5.0 rs. na majątek ziemski, 
1. na sałatę takiejże sumy umieszczonej w 
pierwszej połowie szacunku. Leszno AŁ 40, 
u adwokata Pileckiego.  1556

Akuszerka Bukowska przyjmuje osoby.spo- 
jjdziewająee się słabości, w oddzielnych i 
wspólnych pokojach. Opieka sumienna, umie­
szczenie dziecięcia, opłata nizka. Ulica Be- 
dnarska N: 15. 11266
ilamka wiejska ze świeżym pokarmem.— 
iflZielna Je 7B, mieszkania 2. 11429

(arnitur mebli mahoniowych aksamitnych 
fza bardzo przystępną cenę do sprzedania.

T w a idu JŁ 42, stróż wskaże.11356

Webie: garnitur eiarny rzeźbiony orzecho- 
lllwy, gustowny, urządzenie jadalnego poko­
ju dębowe, oraz inne meble z kilku pokojów, 
lustra, firanki, tanio do sprzedania w pałacu 
na Chmielnej Jft 26, nowy 32, idąc do Brac­
kie!, stróż wskaże.____________ 10993
jagieł pokojowy do sprzedania ńa rozpła- 
JiSty tygodniowe po kop. 75. Wiadomość w 
składzie maszyn do szycia. J. Berg, ul. Ma­
zowiecka 14. _______________ 1532
Itagazyn mebli K. Babong, Nowy-świat 

|N> 60. Poleca meble własnego wyrobu, ce- 
ny przystępne.  11281

J' jebie tanio do sprzedania: garnitur czar- 
|ny aksamitem kryty, kozetka buduarowa 

jedwabna, kozetka mała, szafy lozbierane, 
szafki ozdobne do bielimy, z jadalni umeblo­
wanie dębowe, toaleta orzechową wytwornej 
.roboty, takież biurko damskie, lustra, biurko 
duże męzkie dębowe, konsplki, słupy, para 
łóżek wykwintnych, stół do ) isania dębowy, 
żyrandol, lampy, zegar i wiele sprzętów do­
mowych do sprzedania. Bracka 20, stróż Pa­
weł wskaże. _________ H433_____

Ł. rzekowy itkład B. Korpaczewskieg<\ 
t skład tnimien i wszelkich elektów pogrz*- 
l twych. Nowy-Świat 42. 5

sklep spożywczy do sprzedania z i owodu 
ixwyjazdu. i rochmalna Mi 43. 11236
sklep dystiybucyjno - galanteryjny i mate- 
pjrjałów. piśmiennych, od 12 lat egzystują­
cy, z calem urządzeniem lub bez, jest do od­
stąpienia. Wiadomcśe w dystrybucji w ho­
telu Angielskim, ul. Wierzbowa Mt 4. 11261

Keble do sprzeuauia tanio: garnitur czar­
ny rzeźbiony i orzechowy, szafy, lustra 
tren o, szcslong, łóżka, umywalka, bibljoteka, 

biurko, stoliki do kart, toaleta, umeblowanie 
dębowe jadalnego pokoju, dywany, firanki i 
inne różne meble. Róg Złotej, wejście od 
Marszałkowskiej 111, w bramie pierwsze 
piętrp, mieszkania 16, od frontu. 11380 
L siążki szkolne kupuje księgarnia Ceza- 
Jlre'^o Wilanowskiego. Bracka 11. 11199

Lklepowa obeznana ze sprzedażą niciar- 
Vi'sko-galanteryjną, potrzebna jest zaraz. No- 
y a-Prnga 57. Baron. 11256

Ltudent uniwersytetu, gruntownie posiada- 
l&jący języki: ruski, niemiecki i starożytne, 
poszukuje lekcji w Warszawie lub na wy- 
jazd. Adres: Wspólna Jfe 20, mieszk. 26.
Łrancuzka z dyplomem poszukuje lekcji i 
f konwersacji. Adies: Litera R, kiosk, róg 
Alei Jerozolimskiej i Marszałkowskiej. 11361

hufry, toiby, walizy, leperuje gruntowni* 
iabiyla T. L. Breymeyer, Królewska Ni 1, 
róg Krakowskiego-Przedmieścia. 11071

lilEf ISO i fcllTKCdaŹ.

Webie. Garnitur czarny, rzeźbiony, orzecho- 
ff^wy, gustowny, urządzenie jadalnego poko­
ju, dębowe, oraz inne meble z kilku pokojów, 
tanio do sprzedania. Chmielna Mi 25, no- 
wy 35, stróż wskaże.11439

Z powodu wyjazdu para garniturów mebli 
urzędowych, włosiem wyściełanych, gusto- 
wnyeh, bardzo tanio. Wspólna 12, u tapicera.

o sprzedania 4 fotele i kanapka; Wia- 
iJdomość: Żurawia Ni domu 43,; m. 9, co- 
dzień od 7-ej po południu. 11376

Ijarę pokojów kawalerskich umeblowanych 
na różne ceny, duży salun mogący służyć 

za atelier dla malarza, blizko Saskiego ogro­
du, w pięknej kamienicy. Erywańska J6 5, 
mieszkania 14. ____________11252
Vklep do wynajęcia Chmielna 9, mędzy 

 Szpitalną i Nowym-Świntem-11046

IZarty do gry, czyste, kupuje apteka Mu-r 
fltniańskicgo. Nowę-Świąt Jfe 20. 11073 
Ijonter arte ułożony dó mokrego i suche­

go pola do sprzedania. Solec M 8. Oprócz 
zalet wyżła, znakomity do obrony mieszkań.

i klep spożywczy z dystrybucją jest do 
^sprzedania; targ dzienny od 30 do 40 ra. 
Do kupna potrzeba rs. l,0u0. Tamże potrże- 
bną jest sklepowa z kaucją rs. 100, pierw­
szeństwo mają osoby poważniejsze. Wiado­
mość: ulica Freta 12, w sklepie spożyw­
czym. 11332
"T'kuszerka M. R., ulica Wolska K 9, 
(Iprzyjmuje osoby spodziewające się sła­
bości. 1543

........._____ ... ___ _______ _ ___________________ _______________* w* i : _________ i---------------- -----------------W UUMM H Teatralny w 4iłfc (i.oMy 9). ” HensypoD-Bapllim 1 (13) 1886 &
* Redaktor Wacław ŁzjnoaucwskL— Wjdawca Gnata* Gabethaer,

|io sprzedania sklepik wiktuałów z dy- 
jlstrybucją, egzystujący od lat 26, jak rów­
nież wszelkie materjały szewekie, przy ulicy 
Fuimańskiej N? 12. 11223
4klep wiktuałów do sprzedania w każdym 

 czasie. Cena przystępna. Ulica Srebrna 2, 
róg Twardej. 11247

c^okoj z przedpokojem, z meblami lub bez, 
t może być z calodziennem utrzymaniem, do 
odnajęcia znraz. Hoża M 7. m. 11. 11286 
Zł sobą pewna, dobrego prowadzenia, pesznk-

Uje pomieszczenia do 1-go Października. 
Wiadomość: Długa 28, 2-gie p ętro. 11419

/ . Ii O Ii U t e.

KTxssn.Vw1 xr“.\K’«r.s 
pimnazjum), 1 pokój r Luebnią na >ar1eiza 
za rs. 144 rocznie. Stróż, wskaże.9<C

Ijosiadając patent z ukończonego gimna- 
1 zjum filo.ogicznego, poszukuje korepetyeyj 
lub odpowiedniego "zajęcia, od 3-ej po połu­
dniu. Bracka 5, m. 4, do g. 12 rano i od 6 
wieczorem. 11136
IViemki, 2 siostry, ehrześijanki, z lejszem 
lą wychowaniem, .12 i 14 lat, umiejące po 
polsku, pragną przyjąć do konwersacji języ­
ka niemieckiego obowiązek miesięczny lub 
też na godziny. Bliższa wiadomość pod lit. 
K. F. 150 poste-restante Warszawa. 1530

Frysznic duży pokojowy ktoby miał do 
I zbycia, zostawi adres u odźwiernego do- 
jnu Ń: 14 ulica Freta.__________ 11362
Ijianino fabryki Tresselta, z silnym dźwię- 
f cznym głosem, eena 150 rs., zaraz do sprze­
dania. Świętojerska 13, mieszkania 7, od 5 
do 7-ęj.11368

Meble, ’ bibljoteka, kredens, krzesła, stół, 
łóżka, tualeta i lustra. Szpitalna 5, miesz- 
kania 1. 11315

Iiiteresa. Iiendl. f
lłTa stacji w Myszkowie jest także do wy- 
lędzierżawienia bufet od 1-go (13) Lipea.— 
Wiadomość tamże. 1527

Meble. Kompletne urządzenie b-u pokojów, 
garnitury ozdobne, szafy rozbierane, łóż­
ka, umywalnia, toaleta, umeblowanie dębo­

we jadalnego pokoju, biuro, bibljoteka, lu­
stra, trema, dywany, firanki, oraz inne przed­
mioty, do sprzedania tanio przy uL Chmiel­
nej k 28 idąc od Brackiej 4-ty’dom, w bra- 
mie na 1-m p;ętrze, mieszk. 3. 11427
Ogjer mający lat 5, zdatny do powozu, 

jakoteż i do ciężarów, bez wady, za rs.
120 do sprzedania. Bliższa wiadomość w pie- 
karni przy ulicy Długiej Jw 32.11389

|« upiec w wieku lat 46, żonaty, zajmują- 
Is.cy dotychczas poważne stanowisko, zna­
jący gruntownie języki: polski, ruski i nie­
miecki, poszukuje znraz posady dysponenta, 
kasjera, buchhaltera lub korespondenta w 
Warszawie albo na prowincji. W danym ra­
zie mógłby złożyć kaucję 5 do 6,000 rubli 
za pewną hypoteką. Mógłby również przy­
stąpić jako czynny wspólnik do pewnego in­
teresu. Oferty przyjmuje skład nasion pp. 
Rudnicki i S-ka, Senatorska, 25._____ 1538
Igłłcda osoba posiadająca język ruski, me- 
jJIiniećki, w części i język francuzki, poszu­
kuje miejsca w sklepie ńicianym. Ulica Wi- 
dolr M 11, mieszkania 5.___________ 11272

Ijczeń potrzebny jest zaraz do zakładu lel- 
jczerskiego. WTadomość listownie wToma- 
szowie Rawskim u fe'ezera Winiarskiego. 

g tsobą z prowincji poszukuje miejsca go­
lf spodyni w Warszawie lub na wsi. Dzika 
30, u rządcy dd:nu._____________ 1548_____
(tospodyui potrzebuje obowiązku. Ul. Ka­

rcza Ak 7. stróż wskaże. 11248
i, otrzebni są czeladzie introligatorscy i 

dziewczyny. Nowolipki N> 3.___ 11243

Jpanny kompletnie uzdatnione do krawiec- 
czyzny damskiej, potrzebne są do maga- 

żynu 8. Łulla i S-ka, ulica Dłoga 17, 11148

tklep dystrybucyjno - spożywczy do sptze- 
 dania. Wiadomość: kiosk, Elektoralna, o- 

bok szpitala. 11357 
[b anio do sprzedania plac 2029 łokci □, 
I blizko placu św. Aleksandra. Pośrednictwo 
wyiąeza się. Wspólna 25, mieszk. 10. 11351 
Sklep wiktuałów jest do sprzedania, dobrze 

procentujący, z powodu wyjazdu. Wiado- 
mość: uliea Dzika .IŁ 41. 11326
Fabryka od lat dawnych istniejąca, ma- 
Ijąca oblotu rocznego od 6 do 8,000 rubli, 
z wszelkiemi rekwizytami i kilkunastu na 
mieście sklepami, z j owodu podeszłego wie­
ku właściciela, jest do aannańy na domek 
lub folwark. Wiadomość ul. Żytnia Na 20, za 
wałem. 11309

iemki bony i gospodynie starają się o 
q miejsca. Krakowskie-Przedmieście 7, kan- 

tor nauczycielski. Dąbrowska i Marek. 11336 
Sjanny uzdolnione do upinania sukien, po-

trzebne są zaraz. Dzika 44, m. 31. 11392 
S O cukierni Kejnharda potrzeba 2-eh u~- 
Ijczhiów do piekarni ido sklepu, róg Mar­
szałkowskiej i Złotej. 11402

IŁ aucayciel włoskiego, chcący udzielać na 
LY godziny, poszukiwany. Adres zostawić w 
Kurjerze pod lit. D. N 11385
4 uwernantka z muzyką, językiem fran- 

cuzkim i niemieckim, otrzyma miejsce bliz­
ko Moskwy. Krakowskie - Przedmieście Nt 7. 
Biuro pracy. Dąbrowska i Marek. 11421

I1 osady i prace.
fi jent księgarski potrzebny. Bliższa wiado- 

Jtmość: H. Oławski, Śwjętokrzyzka 11. 11307 
Jkotrzebne zdolne maszynistki i podręczne 
i do bielizny, za dobrem wynagrodzeniem. 
Bracka 15, mieszkania 8.________ 11353

do bie- 
11322

tjOkój wygodnie umeblowany, naprzeciwka 
śliczny ogród. Hoża 38, u stróża. 10838 

BO odnajęcia każdego czasu z ustępstwem 
Jj)!mieszkanie złożone z 7-u pokojów, przed­
pokoju, kuchni, 2-eh spiżarek, oddzielnej gó­
ry i piwnicy, r wynajęto za 900 rs. Wiado­
mość:- N-owy-Swiat Jfe 55, m. 10, 1-e liętro.

iliTa wiorsty od stacji ’Huszcz odległa, 
do sprzedania. Można nabyć zarazem 

przylegle 6 włók nowin z.włóką łąk. Wia- 
domośc w kancelarii rejenta Dziewulskiego. 
Horn do sprzedania z ogrodem, łokci kw. 
1)11,800, za przystępną cenę. Ulica Czernia­
kowska Nt 20. Wiadomość u właściciela, 
fea 9 procent żądaną jest zaraz summa rs, 
112 000 na 2-gi 'numer hypoteki domu w 
środku miasta położonego, me obciążonego 
pożyczką, miejską. Oferty składać należy w 
kantorze Kurjera Warszawskiego pod lite- 
rami W. 15,_________________ 11349

Ka 9% procent potrzebną jest summa rs. 
16,000 na pierwszy numer hypoteki, nie­
ruchomości położonej w centrum miasta, dla 

spłaty takiejże summy w dniu 1 Paździer­
nika r. b. Oferty składać proszę w kantorze 
Kuriera Warszawskiego, pod literami D. N. 
Pośrednictwo wyłącza się. 11350  
tystrybucja do sprzedania w każdym 
{czasie. Nowy-Swiat Ni 40. 11304

Ijrzy ulicy Diugiej łw 22 u stolarza, są ró- 
żne meble do sprzedania. 11259

J, redonsy do spizedania tanio. Daniele- 
llwiczowska Nr 6, u stolarza. 11235

^okój tadnie umeblowany do odnajęcia, na 
żądsnie obiady. Bracka 15, m. 8. 11354

U o wynajęcia i okój umeblowany lub nie, 
z usługą. Hoża 21, mieszk. 11.  1549 

Z powodu wyjazdu za cenę przystępną, d» 
wynajęcia na 4 mieś ąee od 16 Lipca, 4-y 

pokoje, przedpokój i kuchnia na 2-m piętrze, 
z umeblowaniem kompletnem. Ulica Złota 
N 43, mieszk. 17.______________ 1542
Iokale różne zaraz do wynajęcia, mąz 

jSklep z mieszkaniem frontowem i stajnia 
z wozownią. Twarda 26. 11056
hawalerskie mieszkania z meblami lub 

bez, z rslugą i wszelkiemi wygodami.— 
Królewska 10, obok Saskiego ogrodu. 11225 
Calon i duży pokój razem lub oddzielnie, 
□elegancko umeblowane, do najęcia zaraź. 
Bracka JŁ 5, m. 20.___________ 11387
i ala, 3 pokoje, 2 passaże ete. Uliea Wa- 

 recka 4. 11393

Zaraz pokoik dli kobiety z usługą, mebla­
mi, za 4 rs. miesięcznie, z warunkiem czy­
tania Kuriera, Aleja Jerozolimska M 30, mie­

szkania 15. 11042

Życzący sprzedać Lankastrówkę lekką 
kaliber 16—12. Ceny do 60 rs., zostawi 
adres w kantorze Kurjera „dla Myśliwego.” 

JŁebie do sprzedania, garnitur czarny, tre- 
jmo, lustro, szafa, biurko, kredens, szeslong, 

garniturek napoleonkowy, żardinierki. Ul. 
Chmielna 14 nowy, wprost kąpieli Dyana, 
mieszkania 7.____________ 11413_____
I jara koni siwych i powóz, w dobrym sta- 

nie, do sprzedania. Hoża 64. 11396

U O sprzedania szafa, biurko orzechowe 
sofa, otomanka i tato et fanlazyjny. Ttę- 
bneka Ni 3. m. 5, w pracowni sukien 11207 

Do sprzedania bardzo tanio mebli dwa 
garnitury używane, sreslong, kozetka lu­

stro, sofa, otomanka, stoik konsolkowy. 
Wiadomość: Krakowskie-Przedmieśęie Ni 36. 
w pokoiąeh meldowanych. 11215  
1 jianino, fortepian, sprzedąię, wynajmuję 

bardzo tanio, wiejska 7. mieszk. 5. 11169

I ód najtaniej w nowej największej lodowni 
jwarszawskioj. Wiktora hr. Ronikiera, uh 
Fabryczna Nr 6. Kantor, hotel Europejski.

Sfeble tanio: garnitury różne po 80 rs., o- 
JJltomany, szeslongi, łóżko z materacem, 2 
dywany nad łóżka albo pod stół, rtolik dam­
ski. Marszałkowska N: 145, u tapicera. 11132 
Maszyna szeweka (Singora) nowa, do sprze­

dania. Graniczna 2,. skład nafty B-ci Nol el,


